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Porażka 
H. Srednickiego 

v/ turnieju 
im. F. Stamma

W niedzielę w Warszawie 
zakończył się III międzynaro­
dowy turniej bokserski im. Fe­
liksa Stamma. Po dobrych pół­
finałowych sobotnich walkach, 
kilka finałów rozczarowało. 
Największą niespodzianką była 
porażka mistrza świata j Eu­
ropy Henryka Srednickiego ? 
Rumunem Constantinem Titoiu. 
Polak boksował źle.

Występujący tuż po Srednic- 
kim w wadze koguciej Andrzej 
Danielak stoczył bardzo dobra 
walkę złpięściarzem ZSRR Su- 
renem Oganjanem. Podobał się 
również pojedynek w wadze 
piórkowej Krzysztofa Ko^e- 
dowskiego z Andrzejem Zie­
lińskim. Zwyciężył Krzysztof 
Kosedowski', który wyrasta na 
pięściarza dużego formatu. W 
wadze lekkiej John Munduga 
powtórzył ubiegłoroczny sukces 
i ponownie stanął na najwyż­
szym podium po zwycięstwie 
3:2 nad Jordanem Lelowem 
(Bułgaria). Wiele emocji do­
starczył pojedynek w wadze 
lekko półśredniej w którym 
zmierzyli: się Darge Petkovije- 
ric (Jugosławia) i Dietmar 
Schwarz (NRD).

W wadze półśredniej Alek­
sander Brydak jako drugi pięś 
ciarz tegorocznej imprezy obro­
nił zdobyty przed rokiem zlo­
ty medal. Po trudnej walce

Dokończenie na str. 6

MS sztangistów 
zakończone

W Salonikach zakończyły się 
w niedzielę XXXIII mistrzo­
stwa świata w podnoszeniu cię 
żarów. Ostatni złoty medal zdo 
był w wadze superciężkiej Suł 
tan Rachmanow (ZSRR) — 340 
kg przed reprezentantami NRD 
Jurgenem Heuserem — 420 kg 
i Gerdem Bonkiem — 417,5. 
Nasz debiutant w mistrzo­
stwach świata 23-letni Robert 
Skolimowski z warszawskiej 
Legii w wyrównanej stawce 12 
zawodników wywalczył piąte 
miejsce ustanawiając wyni­
kiem 392,5 kg rekord Polski.

Klasyfikacja medalowa mistrzo­
stw;

1. ZSRR
2. Bułgaria
3. Polska
4. Kuba
5. NRD
«. Węgry

zł. sr. br. 
S 2 1
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W. Fibak 
wyeliminowany

Wojciech Fibak zmierzył się 
w półfinale turnieju „Grand 
Prix” w Sztokholmie z Amery 
kaninem Johnem McEnroe. Mło 
dy tenisista USA, rozstawiony 
z numerem 1, wygrał z Pola­
kiem 6:4, 7:5, ale zwycięstwo 
przyszło mu z najwyższym tru 
dem. W drugim secie Fibak pro 
wadził już 4:1, ale finisz należał 
do McEnroe. (PAĘ>
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Dyskusja nad Wytycznymi KC PZPR

Doskonalenie stylu i metod pracy
organizacji partyjnych

Odbyły się kolejne konfe­
rencje sprawozdawczo-wybor­
cze PZPR w miastach i gmi­
nach, zakładach pracy i uczci 
niach. Trwająca kampania spra 
wozdawczo-wyborcza stała się 
ważnym etapem dyskusji nad 
doskonaleniem stylu i metod 
pracy organizacji partyjnych. 
Stanowi forum, na którym 
treści i inspiracje zawarte w 
Wytycznych na VIII Zjazd 
PZPR wzbogacane są o przy­
kłady inicjatyw produkcyj­
nych, socjalnych, ideowych. 
Dyskutując o najważniejszych 
obecnie i w przyszłości zada­
niach członkowie PZPR akcen 
tulą, że ich skala i złożoność 
nakazuią śmiele! sięgać dc bar 
dziej skutecznych rozwiązań, 
torować drogę nowym inicja­
tywom.

W konferencji sprawozdaw- 
czo-wyborczei PZPR w War­
szawskich Zakładach Telewi- 
?vinych uczestniczył sekretarz 
KC PZPR — Zdzisław Żanda

Trwa okupacja Ambasady USA w Teheranie

W Stanach Zjednoczonych 
narasta oburzenie

Władze irańskie nadal uza­
leżniają uwolnienie zakładni­
ków przetrzymywanych w oku 
powanym budynku ambasady 
amerykańskiej w Teheranie od 
wydania sądom rewolucyjnym 
byłego szacha Iranu. Tvmcza- 
sem dla około stu zakładni­
ków, w tym około 60 obywa­
teli amerykańskich, rozpoczy­
na się już drugi tydzień uwię­
zienia. Pomimo, iż jak to 
stwierdziła czwórka dyploma­
tów wpuszczonych w sobotę 
na teren ambasady, stan zdro­
wia zakładników nie budzi 
obaw, w Stanach Zjednoczo­
nych narasta oburzenie.

W niedzielę. do okupo­
wanej Ambasady — za 
Dozwoleniem ajatollacha Cho- 
meiniego — udał się nun­
cjusz papieski, który potem o- 
świadczył dziennikarzom, że 
zakładnicy są zdrowi, ale „mo 
ralnie i nerwowo całkowicie 
wyczerpani”. Nuncjusz spotkał 
się w sobotę z Chomeinim,

Sympozjum w Berlinie Zachodnim

Historia stosunków 
polsko-niemieckich

Z udziałem wielu znanych 
historyków polskich, zacho­
dnio berlińskich i zachodnionie 
mieckich odbyło się w Berli­
nie Zachodnim sympozjum nau 
kowe „Polacy i sprawa pol­
ska w historii monarchii Ho­
henzollernów (1701—1871)”. zor 
ganizowane przez miejscową 
„Komisję Historyczną”. Sym­
pozjum to stanowiło kolejny 
wkład w naukową dyskusję na 
temat krytycznych problemów 
w historii stosunków polsko- 
niemieckich. Tematem sympo 
zjum był okres, na końcu któ 
rego. wraz z utworzeniem Rze 
szy Niemieckiej przez Bismar 
cka, swój szczytowy punkt o- 
siągnęła negatywna polityka 
wobec Polski i Polaków.

PAP 

rowskfi. Na konferencji, w Po 
litechnice Warszawskiej, obec 
ny był kierownik Wydziału 
Nauki i Oświaty KC PZPR — 
Jarema Maciszewski.

Na konferencjach organizacji 
zakładowych w przemyśle, bu 
downictwie i komunikacji, któ 
rc liczą 875 i więcej członków 
i kandydatów partii wybiera­
ni są już delegaci na VIII 
Zjazd PZPR.

W Warszawskich Zakładach 
Telewizyjnych za najważniej­
szy problem uznano pełne wy 
korzystanie szansy, jaką stwo 
rzvło w latach siedemdziesią­
tych zakupienie licencji na 
produk^ię odbiornika koloro­
wego. W najbliższym czasie 
WZT całkowicie przestawiają 
się na montaż polskich telewi­
zorów kolorowych ..Jowisz”. 
Najwięcej uwagi poświęcono 
możliwościom zapewnienia ryt 
micznych dostaw, dobrych ja­
kościowo elementów niezbęd- 

któremu wręczył apel Jana 
Pawła II o ocalenie życia za­
kładnikom. Chomeini katego­
rycznie odrzucił to wezwanie, 
twierdząc, że szach „jest prze 
stępcą i musi stanąć przed is- 
lamskirp trybunałem”.

Jak dotąd największe na­
dzieje budzą zabiegi mediacyj 
ne, podjęte przez delegację 
OWP w Teheranie z osobistej 
inicjatywy Jasera Arafata. 
Przywódca palestyński, który 
kieruje osobiście mediacją z 
kwatery w Bejrucie, spotkał 
się z ambasadorem marokań­
skim w Libanie, któremu o- 
świadczył, że uczyni co tylko 
jest w jego mocy, aby urato­
wać życie zakładnikom i uzy­
skać ich zwolnienie. W Tehe­
ranie przebywa sz.ef Wydzia­
łu Operacyjnego OWP Abu 
Walid, który przeprowadził już 
rozmowy z Chomeinim i inny 
mi osobistościami w Tehera­
nie. Saudyjski dziennik „Al-

Dokończenie na str. 3

Izrael

Nowy program 
budowy 

nielegalnych osiedli
Na niedzielnym posiedzeniu rząd 

izraelski zaaprobował nowy pro­
gram budowy nielegalnych osiedli 
żydowskich na arabskich ziemiach 
okupowanych. Informację tę prze­
kazał rzecznik rządowy. Program 
ten ma uspokoić i udobruchać ultra 
nacjonalistyczne ugrupowania reli­
gijne w Izraelu, które rozpoczęły 
gwałtowną kampanię przeciwko rzą 
dowi Begina za to, iż zgodził się 
zlikwidować — zgodnie z wyrokiem 
Sądu Najwyższego Izraela — niele 
galne osiedle Eilon Moreh założo­
ne na prywatnych ziemiach Pale- 
styńczyków. Rząd Begina użył jod 
nak wybiegu i postanowił przenieść 
osadników z E lon Moreh na inne 
miejsce, tym razem konfiskując pa 
lestyriskie ziemie komunalne.

< PAP _ 

nych do montażu tego odbior­
nika.

W jednym z największych 
w woj. wrocławskim przedsię 
biorstwie — zakładach „Jelcz” 
działanie organizacji partyj­
nej i wysiłek załogi skierowa 
ny jest na pełne wykonanie 
tegorocznych zadań produkcyj­
nych.

Rola organizacji partyjnej 
w zmienionych warunkach pra 
cy przedsiębiorstwa, to wiodą 
cy temat dyskusji w czasie za. 
kładowej konferencji w gdyń­
skim „Dalmorze”. Nowe warun 
ki pracy armatora charaktery 
żule obecnie zwiększające się 
oddalenie łowisk od macierzy 
stych portów. W dyskusji zwra 
ca no uwagę na możliwości ob­
niżania kosztów połowów i 
podnoszenia jakości ryb do­
starczanych do kraju.

Zadania uczelni w rozwoju 
k-^r naukowych, bądź dla no

Dokończenie i „Odgłosy” 
na str. 2.

OMÓWIENIE WYSTĄPIENIA 
EDWARDA GIERKA NA KON­
FERENCJI PARTYJNEJ W KO­
PALNI ..SOSNOWIEC" 9

PUBLIKUJEMY NA STR. X

Wzmagają się 
prowokacje ChRL 
wobec Wietnamu

Jak podała Wietnamska Agcn 
cja Informacyjna VNA, władze 
chińskie wzmogły prowokacje 
zbrojne wobec Wietnamu. W 
ostatnich dwu tygodniach żoł­
nierze chińscy więcej niż dzie­
sięciokrotnie ostrzelali teryto­
rium wietnamskie z dział i 
moździerzy, atakował? patrole 
wietnamskiej straży granicznej 
i wkraczali na tereny przygra­
niczne WRS. Również chińskie 
samoloty wojskowe kilkakrot­
nie naruszyły terytorium Wiet­
namu. Ataki te wyrządziły 
znaczne szkody materialne, zaś 
kilka osób spośród ludności cy­
wilnej odniosło ciężkie rany.

PAP

Przemówienie Jana Pawła II

Watykan rehabilituje Galileusza
Przemawiając na uroczystym 

posiedzeniu Watykańskiej Aka 
demii Nauk, poświęconym ucz­
czeniu 100 rocznicy urodzin 
twórcy teorii względności — 
Alberta Einsteina, Papież Jan 
Paweł II formalnie zrehabilito­
wał potępionego w XVII wieku 
przez inkwizycję wielkiego fizy 
ka, astronoma i filozofa wło­
skiego — Galileusza.

Wskazując, że Galileusz, po­
dobnie jak Einstein otworzył no 
wą epokę w dziejach ludzkości, 
Jan Paweł II oświadczył: „w od 
różnieniu od tego uczonego, któ 
rego pragniemy dziś uczcić w 
obecności Kolegim Kardynal­
skiego i w Pałacu Apostolskim, 
Galileusz musiał wiele prze­
cierpieć — czego nie możemy 
ukrywać — ze strony osobistoś­
ci i instytucji kęśeięinych”- - ■

Na budowie kwidzyńskiej „Celulozy*

Cena 1 zl 
Wyd. A

Powstające w Kwidzynie Zakłady Celulozowo-Papiernicze — czo­
łowa inwestycja tej branży w naszej gospodarce — weszły w de­
cydujący etap. Corąz więzej obiektów oddaje się do eksploatacji, 
a tym samym do mechanicznego rozruchu. Wkrótce spodziewa? 

na jest pierwsza produkcja.
Na zdjęciu: montaż silnika napędowego taśmociągu transportu 

drewna.
CAF — fot. Kraszewski

Nie ma szans na uratowanie pozostałych 

Znaleziono zwłoki 
dwóch górników

Z niesłabnąca energią prowa 
dzona jest nadal akcja ratowni 
cza w kopalni „Silesia” w Cze 
chowicach — Dziedzicach. Za­
stępy ratownicze pokonały roz 
legły zawał, zagradzający do­
stęp do odciętej partii kopal­
ni na tzw. poziomie zerowym i 
dotarły do dwóch nieżyjących 
współtowarzyszy p’racy: górni­
ka — Józefa Pawlusa i nad- 
szlygara — Tadeusza Heredy. 
Dalszą penetrację wyrobisk u- 
niemcżliwiła jednak wysoka 
temperatura, dochodząca miej­
scami pod stropem chodnika 
do 90 stopni.

O ostatnich dniach akcji mó 
wią 11 bm. ratownicy i człon­
kowie jej sztabu, wybitni spe­
cjaliści:

Mgr inż. Władysław Hez- 
ner — kierownik akcji na dn­
ie: pierwsi dotarli do znalezio 
nych górników ratownicy z 
kopalni „Rozbark”. Z olbrzy­
mim wysiłkiem, czołgając się 
po spągu chodnika, w piątek 
w godzinach wieczornych wy­
dobyli ciało Józefa Pawlusa. 
Dopiero następnego dnia rano 
zdołano wydostać na powierz­
chnię ciało Tadeusza Heredy. 
Tych kilkanaście godzin najle-

Memorandum MSZ Wietnamu

Pekin zagraża krajom Indochin
Ministerstwo Spraw Zagra­

nicznych Wietnamskiej Renu- 
bliki Socjalistycznej opubliko 
walo w Hanoi memorandum, 
w którym podkreśla się m. in. 
że prawdziwy problem Kam- 
puczy nie polega na wycofa­
niu wojsk wietnamskich z tego 
kraju, ani na poszukiwaniu po 
litj^cznego rozwiązania tzw. 
„problemu* >ampuczańskiego”, 
ale na tym, że Pekin w zmo­
wie z imperializmem i siłami 
międzynarodowej reakcji za­
graża niezawisłości, suweren­
ności i integralności tery­
torialnej krajów Indochin.

Papież wyraził przekonanie, 
że naukowcy różnych specjal­
ności powinni przeprowadzić 
gruntowną analizę w kwestii 
prześladowań Galileusza przez 
Kościół, uznać krzywdy, któ­
rych doznał, i w ten sposób 
„usunąć nieufność, którą ta 
sprawa jeszcze obecnie wywo­
łuje”.

Niedzielna prasa włoska, cy­
tując fragmenty przemówienia 
Papieża na posiedzeniu Waty­
kańskiej Akademii Nauk, wyra 
ża przekonanie, że Galileusz 
został obecnie, po raz pierw­
szy, formalnie zrehabilitowany 
przez Kościół, co nastąpiło 
wprawdzie z ponad 3 wieko­
wym opóźnieniem, ale stanowi 
cenny dla postępu przejaw sa­
mokrytyki ze strony najwyższej 
knściielnej władzy. (PAP1 

piej mówi o skali trudności, z 
jakimi przyszło nam walczyć.

Erwin Maroszek — zastępo­
wy drużyny ratowniczej, gór­
nik strzałowy kopalni „Sile­
sia”: Jest to najtrudniejsza ak 
cja, w której dotychczas bra­
łem udział. Z najwyższym wy 
silkiem dochodzimy do zagro­
żonych miejsc. Panuje wysoka 
temperatura, słaba widoczność 
Woda, która gasi się ogniska 
pożarowe, rozmywa spągi. Jest 
ślisko. A dalej znowu żar pa­
rzy nogi. Idąc do odciętej par 
tii kopalni pokonujemy niesły 
chanie stroma, 400-metrową po 
chylnię, pod kątem około 23 
stooni.

Mgr inż. Antoni Kukuczka 
— dyrektor Centralnej Stacji 
Ratownictwa Górniczego w 
Bytomiu:, W ciągu każdej do­
by w kopalni „Silesia” pracuje 
400 ratowników z różnych ko 
palń; najlepsze, najbardziej do 
świadczone zastępy. Mamy do 
dyspozycji wszystkie najnowo 
czcśnięjsze środki techniczne i 
urządzenia ratownicze, jakimi 
rozporządza światowe górni­
ctwo. Aparatura, którą zaiń- 
sta^waliśmy na dole, umożli­
wia nam na bieżąco śledzenie

Dokończenie na str. 2

W dokumencie stwierdza się, 
że obalony reżim Pol Pota- 
lenga Sary nie ma żadnych 
praw do reprezentowania in­
teresów narodu kampuczańskie 
go. Obecność wietnamskich od 
działów wojskowych w Kam 
puczy tłumaczyć należy prag­
nieniem okazania pomocy na 
rodowi kampuczańskiemu w 
obronie suwerenności i inte­
gralności terytorialnej kraiu 
oraz pokrzyżowania planów 
pekińskich ekspansjonistów r- 
siłujących przywrócić ludobój 
czy reżim w Kampuczy.

PAP

Chiński minister
w Rumunii

Jak podała agencja Ager- 
pres, w sobotę z oficjalną kil­
kudniową wizytą przybył do 
Rumunii minister spraw za­
granicznych ChRL, Hung Hua. 
Przybył on do Bukaresztu z 
Belgradu, po trzydniowym po­
bycie w Jugosławii. (PAP)

Radziecka delegacja 
wojskowa na Kubie
Na zaproszenie pierwszego 

wiceprzewodniczącego Rady 
Państwa i Rady Ministrów Ku- 
by, ministra Rewolucyjnych 
Sił Zbrojnych tego kraju, gen. 
Raula Castro Ruz przybyła do 
Hawany radziecka delegacja 
wojskowa na czele z szefem 
Głównego Zarządu Polityczne­
go Radzieckiej Armii i Mary­
narki Wojennej, gen. armii, A. 
JAniszewem. (PAP) /
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Cama dyskusja nie wy­
starczy jako lekars­

two na wszelkie bolączki i 
kłopoty. Nie o to też chodzi, 
by 35 milionów lekarzy za­
cięło nagle wymachiwać 
swoją receptą na przezwy­
ciężenie narastających, cza­
sami od dłuższego czasu 
trudności gospodarczych 
Inicjując dyskusie nad Wy­
tycznymi na VIII Zjazd, 
zachęcając do niej cały na­
ród — partia oczekuje prze­
de. wszystkim zrozumie­
nia oraz porozumie- 
n i a. jednoznacznego ze 
wspólnotą działania i ce­
lów.

To prawda, że porozumie­
nie i wynikające zeń po­
parcie — nie werbalne prze 
cięż — nie zawsze przycho­
dzi łatwo, gdy na co dzień 
dokuczają te czy tamte bra­
ki. Dlatego niekiedy warto 
czasem „puścić film do ty­
łu”, do owego roku 1971. 
by, po pierwsze — leniej 
uzmysłowić sobie zmiany 
zaszłe w życiu kraju i lu­
dzi, po drugie zaś — by 
zdać sobie sprawę z donios­
łości decyzji, jakie wówczas 
kierownictwo partii i pań­
stwa musiało Podjąć. Jeden 
tylko przykład w najwięk­
szym uproszczeniu: problem 
zatrudnienia 2,5 milionowe­
go „wyżu” sprowadzał się 
przecież do twardego dyle­
matu: kolejki do miejsc 
pracy — czy też stworzenie 
2,5 miliona nowych stano­
wisk produkcyjnych, a więc 
zwiększenie nacisku, w wy 
niku znacznie zunększonej 
siły nabywczej społeczeń­
stwa (nie tylko z tego zresz 
tą powodu) na mieszkania, 
handel etc. Słowem — pro­
gram małych kroków czy 
też dynamicznego rozwiąza­
nia problemów, na które in­
nym potrzeba było dzie- 
siemoleci?

Nienros+e są wiec nasze 
nolskie sprawy (czy były 
kiedykolwiek?) i tylko trzeż 
we ną nie spojrzenie, wol­
ne od zacietrzewienia i łat- 
wuch uogólnień — może po­
móc w powiązaniu obec­
nych możliwości ze stosun­
kowo niedawno wyznaczo­
nymi. celami. Wystawienie 
i Sekretarza KC P7.PP w 
Sosnowcu uprzytomniło tę 
prawdę raz jeszcze.

KM_ _ _ _ _ _ _  . i
Ponad 2W0 „Fiatów" 126p 

dla inwalidów
Fabryka Samochodów Małolitra­

żowych realizuje w pełni zapotrze­
bowania snółdzielczoścl inwalidz­
kiej na „Fiaty” 126p przystosowa­
ne do prowadzenia przez osoby z 
dysfunkcja nóg. Do końca paździer­
nika br. wykonano 2072 „maluchy” 
dla inwalidów, które zostały roz­
prowadzone nrzez wydziały zdro­
wia 1 spółdzielczość inwalidzka.

PAP

ODZNACZENIA DLA DZIAŁACZY LOK

W ubiegłą niedziele odbyły Mę w Poznaniu (plenarne obrady Zarzą-
du Wojewódzkiego Ligi Ochrony Przyrody. Członkowie tej społecz­
nej organizacji mają na swoim koncie liczne działania, służące nie tyl­
ko ochronie przyrody, lecz szeroko pojętej ochronie środowiska. W do­
wód uznania dla ich Społecznej ipracy zasłużeni działacze udekorowa­
ni zostali odznaczeniami państwowymi. Krzyż Kawalerski Orderu Od- 
rodzenia Polski otrzymał Zenon Kaszkowiak, nauczyciel z Nowego 
Tomvś’a. Ponadto Ministerstwo Oświaty 1 Wychowania przyznało 3 
nagrody, (zd)

NAUKOWCY O PRAWIE ROLNYM
Przez trzy dni — od 8 do 10 listopada — Rolniczy Kombinat Spół­

dzielczy w Tarnowie Podgórnym z siedzibą w Lusówku był miejscem 
ogólnopolskiej konferencji z udziałem 40-osobowej grupy prawników- 
agrarystów, reprezentujących najważniejsze ośrodki naukowe kra­
ju. Głównym tematem konferencji, w której udział wzięli również 
przedstawiciele uspołecznionego rolnictwa poznańskiego — było do­
stosowanie prawa rolnego, zwłaszcza dotyczącego obrotu ziemią, do 
zmieniających się zadań, wynikających z aktualnej polityki rolnej 
partii i państwa. Uczestnicy konferencji zapoznali się również z 
działalnością PGO Naramowice oraz zakładu rolnesro w Tarnowie 
Podgórnym, należącym do RKS w Lusówku , jednego z przodują­
cych kombinatów spółdzielczych w Poznańskiem.

• W uznaniu zasług położonych dla rozwoju spółdzielczości rolnej, 
prezesowi zarządu RKS w Lusówku, Władysławowi Gałce, Rada 
Państwa przyznała Krzyż Komandorski Orderu Odrodzenia Polski. 
Aktu dekoracji dokonał w ubiegły piątek sekretarz Rady Państwa 
— Ludomir Stasiak, (km)

Znaleziono zwłoki dwóch górników
Dokończenie ze str. 1

składu atmosfery we wszyst­
kich punktach. Współdziałając 
z czuwającymi w sztabie akcji 
naukowcami, systematycznie 
analizujemy przebieg akcji, 
wyciągamy odpowiednie wnio 
ski i podejmujemy decyzje. Ro 
bimy wszystko, aby dotrzeć 
jak najszybciej do odciętej 
partii kopalni, staraiąc sie za 
chować nełne bezpieczeństwo 
ratowników.

Mamy przeciwko 
wszystkie górnicze zagrożenia 
— nożar, metan, zawały...

Prof. dr. hab. inż. Andrzej 
Frycz — zastępca dvrcktora 
Instytutu Techniki i Ekspł^ata 
cii Złóż w Politechnice Ślą­
skiej: Mamy ciągle do czynie­
nia z zagrożeniem metanowym 
najwyższym ze spotykanych 
w górnictwie. Zobowiązuje nas 
to do zachowania szczególnej 
ostrożności.

Wprowadzenie do akcji naj 
nowocześniejszych urządzeń, 
skonstruowanych przez pol­
skich specjalistów, umożliwi­
ło nam spenetrowanie części 
jeszcze nie wychłodzonego po­
la pożarowego. Dzięki temu, 
mimo wysokich wciąż tempe­
ratur, ogromnym wysiłkiem ra 
tcwników, udało się wydostać 
ciała dwóch poległych górni­
ków. Można też było ustalić, 
jakie warunki panują na po­
ziomie zerowym, dokładniej 
ocenić sytuacje i podiać dal­
szo działania operacyjne.

Prof. dr hab. Alfred Biliń­
ski — zastenca dyrektora O- 
środka Naukowo-Badawczego 
Techniki Górniczej w Głów­

Prezydent J. Carter 
zatwierdzi! projekt 

zakupów wojskowych 
Prezydent USA Jimmy Car­

ter podpisał projekt ustawy o 
zakupach Pentagonu na rok 
finansowy 1980. Pod naciskiem 
kompleksu przemysłowo-wo.i- 
skowego Kongres przeznaczył 
na te cele 41,3 młd dolarów.

■ Jednie z oświadczeniem 
administracji waszyngtońskiej 
środki te zostaną przeznaczone 
na dalszą rozbudowę amerykan 
skich strategiczno-taktycznych 
sił nuklearnych, zwieksizenie i 
modernizację potencjału mili­
tarnego bloku NATO, a także 
na badania nad nowymi ro­
dzajami broni masowej zagła­
dy.

W szczególności Pentagon za 
kupi w rozpoczętym już roku 
finansowym okręty podwod­
ne wyposażone w międzyknn- 
tynentalrie rakiety typu „Tri- 
dent” uzbrojone w głowice ją­
drowe oraz znajduiace się o- 
becnie w ostatniej fazie opra­
cowania rakiety samosterują- 
ce. (PAP) 

nym Instytucie Górnictwa: 
■Wysoka temperatura spowodo­
wała spękanie skał stropo­
wych. Powstały bardzo wyso­
kie zawały, szczególnie na 
skrzyżowaniach chodników. 
Ratownicy przedarli się przez 
kilka z nich z niezwykłą za­
ciętością, potwierdzając swoje
najwyższe umiejętności. Nie­
wiele znalazłoby się przykła­
dów w światowym ratowni­
ctwie górniczym, żeby tak 
szybko i sprawnie pokonywa-

sobie no zawały, pracując całv czas
w aparatach tlenowych, w 
niesłychanie skomplikowanych 
i nadzwyczaj trudnych warun­
kach.

Mgr inż. Władysław Sacher 
— dyrektor Przedsiębiorstwa 
Budowy Szybów w Bytomiu: 
Jednocześnie z akcją na dole, 
intensywnie prowadzimy pra­
ce przy wierceniu otworów z 
powierzchni kopalni. Pierwszy 
otwór wywiercony przed kilko 
ma dniami spełnił swój cel. 
Miernicv i wiertnicy trafili 
precyzyjnie w sam środek 
chodnika, gdzie mogli się 
schronić odcięci górnicy. W 
ciągu najbliższych godzin za­
kończone zostanie wiercenie 
drugiego otworu, prowadzące­
go do centrum ogniska pożaro 
wego.

Dr inż. Franciszek Rakowski 
— naczelny dyrektor jaworzni 
cko-mikolowskiego zjednocze­
nia PW: W tych bardzo trud­
nych warunkach, zdołano ogra 
niczyć zasięg pożaru. Drużyny 
ratownicze z ogromną ofiarno­
ścią sforsowały setki metrów 
wyrobisk. Postępują prace 
przy drążeniu przekopu —

Rezolucja Komitetu ONZ

Poparcie słusznej walki 
narodów o niepodległość

III Komitet Zgromadzenia 
Ogólnego Narodów Zjednoczo­
nych d.s. Socjalnych, Huma­
nitarnych i Kulturalnych przy 
jął rezolucję, w której ponow 
nie potwierdza się konieczność 
podporządkowania się wszyst­
kich państw członkowskich tej 
organizacji postanowieniom i 
rezolucjom ONZ dotyczącym

Poznańskie spotkanie pedagogów 
z Polski i Holandii

W Poznaniu zakończyło się 
11 bm. międzynarodowe sym­
pozjum pedagogów z Holandii 
i Polski, poświęcone wychowa­
niu dzieci i młodzieży dla poko 
ju.

Przyjęta przez Organizację 
Narodów Zjednoczonych pol­
ska deklaracja o wychowaniu 
młodych pokoleń w duchu po­
koju, spotkała się z dużym zain 
teresowaniem pedagogów na 
całym świecie. Kraj nasz, któ­
ry był inicjatorem tej postępo­
wej i ważnej deklaracji, ma du 
że osiągnięcia w tej dziedzinie. 
W polskim systemie oświaty i

Boliwia

Rezolucja Kongresu 
przeciwko władzy

A. Natuscha
Według doniesień z La Paz, Kon­

gres boliwijski uchwalił rezolucję, 
odrzucającą faktycznie jakąkolwiek 
możliwość sprawowania wspólnej 
władzy z pułkownikiem Alberto 
Natuschem. który arzed 9 dniami 
obalił rząd prezydenta Waltera 
Guevary Arze. Rezolucja stwier­
dza, że ciało ustawodawcze jest 
jedynym przedstawicielem suweren 
nej woli narodu. Rezolucja nie 
wyklucza jednak utworzenia trium- 
wiratu, w którym uczestniczyliby 
przedstawiciele Kongresu, sił zbrój 
nych i Boliwijskiej Konfederacji 
Pracy, jednakże bez udziału Na­
tuscha. (PAP) 

chodnika w kamieniu. Wszy­
scy ludzie zaangażowani w ak 
cji ratowniczej nie szczędzą 
swych sił, pracując z ogrom­
nym poświęceniem, zachowu­
jąc jednocześnie warunki peł­
nego bęzoieczeństwa działań.

Prof. dr hab. inż. Zdzisław 
Macicjasz — Instytut Górni­
ctwa Podziemnego Akademii 
Górniczo-Hutniczej: Analizuje 
my 1 badamy w swojej dzia­
łalności naukowej wszystkie 
katastrofy górnicze w świę­
cie, ich przyczyny i skutki. 
Nie są znane mi przypadki, 
aby do takiej głębokości i z 
taką precyzja, przy niezwykle 
trudnej, wymagającej pośpie­
chu akcji, miernicy i wiertni­
cy zdołali odwiercić dwa otwo 
ry, z powierzchni. Nie są mi 
także znane inne urządzenia, 
które można by praktycznie 
zastosować do przebierania za 
wałów w tak trudnych warun­
kach. Nie spotkałem się też z 
lepszym sprzętem, który umoż 
liwiałby prowadzenie akcji ra 
towniczej pod ziemią w tempe 
raturze przekraczającej 60 stop 
ni.

Polskie ratownictwo górni­
cze posiada najnowocześniej­
sze wyposażenie w świecie. 
Wiele krajów, w tym m. in. 
Stany Zjednoczone, korzystało 
z polskich doświadczeń i żaku 
puje nasz sprzęt ratowniczy. 
W warunkach, jakie zaistniały 
w kopalni „Silesia”, akcja ra­
townicza orowadzona jest nie 
zwykle intensywnie i spraw­
nie. Tak będzie nadal, mimo, 
że nie ma już nadziei na to, 
że dotrzemy do źywvch górni­
ków. Akcja trwa. (PAP) 

przyznania narodom kolonial­
nym prawa do samookreśle- 
nia. W przyjętym dokumencie 
podkreśla się również słusz­
ność walki narodów o niepo­
dległość, integralność teryto­
rialną i jedność narodową pro 
wadzoną „wszelkimi dostępny 
mi środkami, włączając w to 
walkę zbrojną”. (PAP) 

wychowania idee pokoju, bra­
terstwa i przyjaźni odgrywają 
dużą rolę. Są one popularyzowa 
ne i przekazywane młodemu 
pokoleniu zarówno w procesie 
nauczania jak i w innych for­
mach.

Właśnie z funkcjonowaniem 
naszego szkolnictwa zapo­
znali się wychowawcy dzieci i 
młodzieży z Holandii.

Podczas trzydniowego poby­
tu w stolicy Wielkopolski goś­
cie zwiedzili poznańskie szko­
ły, które wypracowały ciekawe 
formy nopułaryzacji tych zaga 
dnień. (PAP)

® W miejscowości Pilich w 
woj. konińskim poniósł śmierć na 
miejscu motocyklista, który jadąc 
nieostrożnie uderzył w tył oświe­
tlonej ciężarówki.
• W Sarbce w woj. pilskim 

wyjeżdżający z podwórza na dro­
gę główną 68-letni motocyklista nie 
udzielił pierwszeństwa przejazdu, 
na skutek czego zderzył się z ciąg­
nikiem. Motocyklista odniósł tak 
ciężkie obrażenia, że nie udało się 
go utrzymać przy życiu mimo usil­
nych zabiegów lekarzy w szpitalu 
w Czarnkowie.
• W Nowych Skalmierzycach w 

woj. kaliskim została potrącona 
przez samochód 86-letnia kobieta. 
Odniosła ona tak ciężkie obraże­
nia, że po przewiezieniu do szA- 
'ala w Ostrowie zmar’a.

Doskonalenie stylu i metod pracy
organizacji

Dokończenie ze str. 1 
trzeb gospodarki narodowej 
oraz rola uczelnianych orga­
nizacji partyjnych w tym dzia 
laniu były podstawowymi pro 
blemami dyskusji na uczelnua- 
nych konferencjach partyj­
nych. Na najważniejszych pro 
blemach djla gospodarki krajo­
wej koncentruje swój poten­
cjał naukowo-badawczy Poli­
technika Warszawska. Znacz­
na ich część łączy się z za­
gadnieniami priorytetowymi —• 
programami rządowymi i re­
sortowymi.

W trakcie konferencji miei- 
śkich organizacji partyjnych 
członkowie i kandydaci PZPR 
najwięcej uwagi zwracają na 
problemy rozwoju budownic- 
ctwa mieszkaniowego i infra­
struktury komunalnej, rozbu­
dowy zakładów komunikacyj­
nych miast, modernizacji sie­
ci handlowej i usługowej oraz 
aktywizacji życia społecznego. 
Konkretne wnioski pozwala-

Pozdrowienia z Polski

Zjazd Komunistycznej Partii
Wielkiej Brytanii

Pod hasłem „O umocnienie 
jedności — przeciwko atakom 
Partii Konserwatywnej” roz­
począł sie 10 bm. w Londynie 
XXXVI Krajowy Zjazd Ko­
munistycznej Partii Wielkiej 
Brytanii. Bierze w nim udział 
350 delegatów z kraju oraz 
delegacje zagraniczne. W toku 
obrad, które potrwają 4 dni, 
uczestnicy rozpatrzą zawarte 
w przedłożonym do dyskusji 
Drojekcie głównej rezolucji no 
litycznej program działania 
partii,

W związku z XXXVI Zjaz­

Prowokacja na granicy NRD
Jak pedała agencja ADN, 10 bm. 

w pobliżu miasteczka Geisa (w 
okręgu Suhl) nieznani przestency 
naruszyli granicę państwową NHD 
i dopuścili się prowokacji. Po 
wdarciu się na terytorium repu­
bliki z RFN, spowodowali oni wy­
buch,. który uszkodził budynki i 
stanowił zagrożenie dla życia miesz 
kańców.

Zderzeni? tramwajów
w Poznaniu

W niedzielę około godz. 16.40 
zderzyły się na skrzyżowaniu 
ulic Głogowskiej i Hetmań­
skiej w Poznaniu tramwaj li­
nii „1” z „H”. 30 osób odnio­
sło lekkie obrażenia i zostało 
zwolnionych po opatrunkach 
do domów, a 1 osobę zatrzyma 
no w szpitalu. W związku z 
wyskoczeniem wspomnianych 
tramwajów z szyn doszło do 
trwającvch przeszło godzinę 
zakłóceń w tej komunikacji. 
W tym czasie nie kursowały 
tramwaje z al. Reymonta na 
Dębiec i z Górczyna w kierun 
ku śródmieścia, (b)

© Na ul. Warszawskiej w Pozna 
niu motorniczy tramwaju linii 
„3” najechał na leżącego między 
szynami 37-letniego mężczyznę. 
Przewieziono go do szpitala.

® Na ul. Bieruta w Pile odniósł 
ciężkie obrażenia nietrzeźwy męż 
czyzna. Został on potrącony przez 
„Wołgę”.
• W Trzciance woj. pilskie, 

prowadzący samochód osobowy po 
trącił w czasie wyprzedzania mo­
torowerzystę, a następnie uderzył 
w drzewo. Finał nieostrożnej jaz­
dy tragiczny, gdyż kierowca sa­
mochodu został ciężko ranny.

© Na trasie Turek — Koło zgi­
nął idący drogą mężczyzna, który 
został potrącony przez samochód 
Sorawca wypadku zbiegł.
© W Mrowinie, w pobliżu Po­

znania, uderzyła w drzewo „War- 
szawa”. Kierujący nią i pasażerka 
zostali ranni.

Na ul. Dzierżyńskiego w Po­
znaniu wypad! z samochodu mar­
ki „Lublin” pasażer. Finał — ob­
rażenia i pobyt w szpitalu”, (b)

partyjnych
jące na przyspieszenie budów 
nictwa mieszkaniowego zgło­
szono na konferencji PZPR w 
Elbląskim Kombinacie Budo­
wlanym. Postanowiono, po 
przeprowadzeniu analizy tech­
nicznej, podnieść o trzy kon­
dygnacje wznoszone obecnie 
budynki rotacyjne dla młodych 
małżeństw. Realizacja tego 
wniosku pozwoli na uzyskanie 
w przyszłym roku dodatkowo 
63 mieszkań.

Sposoby wykorzystania wszy 
stkich możliwości rozwoju roi 
nictwa omawiane są na kon- 

'ferencjach partyjnych w gmi­
nach. Wykorzystanie dużych 
obszarów użytków zielonych 
dla rozwoju hodowli było np. 
tematem dyskusji na konfe­
rencji w gminie Sieradz. Na 
konferencji organizacji par­
tyjnej w Ciasnej, woj. często­
chowskie zastanawiano się 
nad możliwościami usprawnię 
nia pracy instytucji współpra­
cujących z rolnikami. (PAP)

dem Komunistycznej Partii 
W. Brytanii KC PZPR wysto­
sował do uczestników zjazdu 
list z serdecznymi pozdrowie­
niami. W liście podkreśla sie, 
że internacjonalistyczna soli­
darność obu partii jest waż­
nym wkładem we wspólna wal 
kę o pokój i postęp społecz­
ny w Europie i na świecie.

Kierując się wskazaniami 
n r o 1 et a r i a ck iego i n tern a c j on a - 
lizmu polscy komuniści pragna 
nadal rozwijać braterskie wię 
zi solidarności i wsnółpracv z 
komunistami Wielkiej Bryta­
nii. (PAP)

Jak pedała agencja ADN, Mini­
sterstwo Spraw Zagranicznych 
NP.D wyraziło zdecydowany pro­
test w związku z tą poważną pro­
wokacją i kategorycznie zażądało 
od władz RFN, aby nie dopuściły 
w przyszłości do podobnych wy­
padków. (PAP)

„Duży Lotek'1
LOSOWANIE I

2, 3, 5, 10, 21, 45 (16) 
LOSOWANIE II
2, 3, 9, 22, 34, 49

Końcówka band. 8113

„Koziołki11
LOSOWANIE I

13, 26, 39, 43, 45
LOSOWANIE II
3, 15, 26, 29, 32 

Końcówka band. 39454

3 x !0
9, 1, 8

Poznańskie Biuro Prognoz Insty 
tutu Meteorologii i Gospodarki Wo 
dnej przewiduje na dziś w Wielko 
polsce: zachmurzenie małe 1 umiar 
kowane:

Temperatura maksymalna od plus 
3 do plus 5 stopni, minimalna od 0 
do minus 2 stopni. Wiatr słaby i u- 
miarkowany południowo-zachodni 
i południowy.

Wczoraj o godz. 18 zanotowano 
następujące temperatury: w Pozna 
niu i Koninie plus 3 stopnie, w Le 
sznie i Pile plus 2 stopnie; ciśnie­
nie 1012 hPa czyli 759,1 mm.

Dzisiejszy serwis Informacyjny 
opracował Roch Kowalski
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Dziękując za zaproszenie na 
konferencję, E. Gierek pod- 
kreślił, że zawsze, kiedy mu 
starcza czasu, statra się odby­
wać takie spotkania.

Wyrażając załodze podzięko 
wanie za zrealizowane zobowią 
zania, I sekretarz KC PZPR 
zaakcentował potrzebę wzmo­
żonej troski o sprawy bezpie­
czeństwa pracy. Proszę was z 
całego serca powiedział: bądź­
cie zawsze przezorni, bądźcie 
ostrożni. Pogratulował zebra­
nym wyboru nowych władz 
zakładowej organizacji partyj 
nej oraz delegata na VIII 
Zjazd PZPR.

E. Gierek mówił następnie, 
że w wystąpieniach na konfe 
rencji znalazły odbicie spra­
wy, którymi załoga żyje na co 
dzień, a także problemy ogól­
ne dotyczące polityki naszej 
partii i perspektyw rozwojo­
wych naszego kraju. Partia 
czerpie swą siłę ze ścisłej wię­
zi z klasą robotniczą, swoją 
mądrość z jej mądrości.

Warunki, w jakich rozwija 
się nasz kraj są coraz bardziej 
złożone. Mimo ogromnego po­
stępu, jakiego dokonaliśmy w 
latach siedemdziesiątych, wciąż 
musimy przezwyciężać zanied 
bania istniejące od dziesiątków 
lat. Trzeba powiedzieć także 
o nowych problemach, które 
rodzi życie. Na przykład szyb 
kie tempo rozwoju niesie ze 
sobą jeszcze szybszy wzrost 
potrzeb, jeszcze szybszy wzrost 
aspiracji ludzkich. Wielka, no 
woczesna gospodarka stawia 
na porządku dnia dużo trud­
nych kwestii organizacyjnych 
i technicznych. Rozbudowane 
związki gospodarcze ze świa­
tem stwarzają szereg zależno­
ści, szereg uwarunkowań wply 
wających w sposób istotny na 
sytuację naszego kraju.

Wszystko to — kontynuował 
E. Gierek — powoduje konie 
czność lepszego wykorzystania 
sił i środków, którymi dyspo­
nuje nasz kraj. W tym właś­
nie kierunku idą Wytyczne na 
VIII Zjazd naszej partii. Za­
warty w nich program uwzględ 
ni a istniejące warunki i for­
mułuje trudne, ale realne za­
dania na przyszłość. Przedsta­
wiliśmy ten program szerokiej,, 
ogólnopartyjnej i ogólnospołe­
cznej dyskusji i jestem prze­
konany, że tak jak wy, górni­
cy, poprze ten program cala 
klasa robotnicza, poprą ten 
program ludzie pracy w ca­
łym kraju, poprą ten program 
■wszystkie patriotyczne siły na 
szego narodu.

Nawiązując do strasznej tra 
gedii, jaka dotknęła górników 
Edward Gierek powiedział: ja 
nie muszę tutaj w tym gronie 
mówić, jak głęboko przeży­
wam razem z wami, razem z 
górnikami z „Silesńi”. razem z 
rodzinami tych, którzy praw­
dopodobnie nie żyją już, cho­
ciaż chciałbym się mylić. Prze 
pracowałem 18 lat na kopalni 
i też byłem pcd zawałem, ale 
straciłem na kopalni i ojca i 
dziadka i straciłem brata mo- 
jei matki. Wiem co to jest ten 
ból i to wielkie ludzkie nie­
szczęście, a szczególnie to nie­
szczęście, które dotyka górni­
ków przy pracy. Jest to dla 
mnie — tak jak dla wszyst­
kich — rzeczą trudna do przy 
jęcia. Dlatego też będziemy 
robić wszystko, ażeby na przy 
szłość jeszcze bardziej wzma­
cniać bezpieczeństwo pracy, 
deszcze bardziej podnosić rolę 
bezpieczeństwa pracy w wy­
dobyciu węgla.

Przechodząc do spraw zwią 
zanych z organizacją pracy, 
E. Gierek wskazał, że jesteś­
my za tym, żeby wszędzie 
gdzie są warunki przechodzić 
na system 4-brygadowy. Prosił 
jednocześnie, aby system był 
■wprowadzany z rozmysłem, bez 
pospiechu.

20 lat działalności 
Towarzystwa Przyjaźni

Polsko-Islandzkiej
2(Heci<e działalności obchodzi 

w br. Towarzystwo Przyjaźń: 
Polsko - Islandzkiej. Wnosi ono 
swój udział w pogłębianie mię 
dzynarodowego zrozumienia i 
zaufania, zgodnie z postanowię 
niami aktu końcowego KBWE.

Efektem 29-letniej działalnoć 
ci TPP-Islandzkiej jest wiele 
interesujących imprez. (PAP) I

Lepsze wykorzystanie sił i środków
podstawą nowoczesnej gospodarki

OMÓWIENIE PRZEMÓWIENIA E. GIERKA WYGŁOSZONEGO 9 LISTOPADA
NA ZAKŁADOWEJ KONFERENCJI PARTYJNEJ W KOPALNI „SOSNOWIEC"
Mówiąc o tych sprawach, 

zapewnił, że będzie się dbać 
o to, aby przemysł węglowy 
otrzymywał co należy, jeśli 
chodzi ó budownictwo miesz­
kaniowe.

Przystępując do omówienia 
problemów poruszonych w py 
taniach, otrzymanych przed 
konferencją, powiedział: do­
chodzą do mnie zgłaszane z 
różnych stron wątpliwości, czy 
kierownictwo naszej partii, czy 
ja sam osobiście, jestem poinfor 
mowany o sytuacji gospodar­
czej naszego kraju, o codzien­
nych kłopotach i trudnościach 
ludzi pracy. Towarzysze, wy 
mnie znacie na tyle dobrze, 
żeby wiedzieć, ^że rac co zwią­
zane jest z -^życiem naszego 
narodu nie przechodzi obok 
mnie. Wiecie też, że całą swo 
ją wieloletnią działalność tu­
taj w woj. katowickim i póź­
niej w Warszawie podporząd­
kowałem nadrzędnemu celowi, 
jakim jest pomyślność nasze­
go narodu. I ja innego celu w 
życiu nie mam. Zawsze przy­
wiązywałem najwyższą wagę 
do poprawy warunków życia 
i pracy w naszym kraju i w 
tym upatruję najgłębszy sens 
działania naszej partii. Nie 
mógłbym kierować jej pracą 
gdyby było inaczej. I wierzcie 
mi, że kłopoty mieszkaniowe 
znacznej jeszcze części polskich 
rodzin, czy trudności z zaopa­
trzeniem, braki w sklepach, ko 
lejki za niektórymi towarami, 
wyłączenia, energii są przed­
miotem troski całego kierow­
nictwa naszej partii, a mnie 
spędzają sen z powiek. Próbie 
my te stawiamy na pierwszym 
miejscu w programach naszej 
partii i w Wytycznych, które 
otrzymaliście. Stawiamy te 
problemy w całej polityce na­
szej partii, ale chcę powie­
dzieć, że są to problemy, któ­
re narastały w naszym kraju 
latami. Ich rozwiązanie wy­
maga czasu, wymaga wielkich 
środków, wymaga konsekwen 
cji i wytrwałości, ale także wy 
maga cierpliwości. Wymaga 
przede wszystkim wydajnej 
pracy, i to wydajnej mrący na 
każdym stanowisku. A czy ta 
wydajna, debra praca jest u 
nas powszechnym zjawiskiem?

Ja nie mówię tego do was, 
bo o górnikach najlepiej świad 
czy wzrost wydobycia — kon­
tynuował. Ale ile jeszcze wszy 
scy widzimy wokół siebie nie­
udolności. niekonsekwencji, lek 
ceważenia obowiązków7, braku 
dyscypliny. Prowadzimy stałą 
walkę z tymi negatywnymi 
zjawiskami. Eliminujemy lu­
dzi, którzy nie chcą lub nie 
potrafią soroStać powierzonym 
im zadaniom. Sami jednak wie 
cie, że nie jest to snrawa łat- 
wa. Często bywa tak. że wy­
sokie wymagania w stoetmku 
do partii, do snołeczeństwa, do 
państwa nie idą w parze z wy 
pełnianiem obywatelskich i za 
wodowych powinności.

Ideałem, do którego zmie­
rza wychowawcza praca naszej 
partii jest osiągnięcie w śwda 
domości i postawie człowieka 
umiejętności ko^a^enia celów 
osobistych i celów społecz­
nych.

Jest rzeczą oczywistą, że za 
snokoknie potrzeb, przezwy­
ciężenie istniejących trudno­

Dokończenie ze str. 1
Dźazira” powołując się na ko­
la miarodajne, twierdzi, że 
dzięki mediacji OWP zakład­
nicy amerykańscy prawdopo­
dobnie zostaną uwolnieni w 
ciągu najbliższych 48 godzin.

Członek tzw. Islamskiej Ra­
dy Rewolucyjnej — najwyższe 
go organu w Iranie — spra­
wujący zarazem funkcję mini 
stra spraw zagranicznych Abol 
Iłasan Bani-Sadr oświadczył 
dz/ennikarzom 11 bm, że w 
ciągu najbliższych dwóch dni 
wezwie wszystkich ambasado­
rów akredytowanych w Ira­
nie, aby poparli żądania irań­
skich muzułmanów o wydanie 
przez USA byłego szacha w rę 

ści zależy od wyników gospo 
darki narodowej.

Odpowiadając na pytanie, 
jak to się dzieje, że w caiym 
górnictwie węglowym wzrasta 
wydobycie, a jednocześnie z 
wielu rejonów kraju napływa 
ją sygnały o braku węgla, E. 
Gierek przytoczył dane obra­
zujące sytuację w tej dziedzi­
nie. Wydobycie węgla kamień 
nego w naszym kraju wzrosło 
z około 140 min ton na koniec 
1970 roku do 200 min ton w 
1979 roku, a więc o około 43 
procent, nie licząc 40 min ton 
wydobytego węgla brunatnego. 
Było to tempo naprawdę wy­
jątkowo wysokie. Węgiel ka­
mienny kierowany jest w 80 
procentach na zaspokojenie po 
trzeb naszego kraju, a tylko w 
20 procentach na eksport, któ 
rego wzrost w ostatnich la­
tach jest niewielki.

Dostawy węgla na cele opa 
łowe są wciąż niewystarcza­
jące w stosunku do jeszcze 
szybszego wzrostu zapotrzebo­
wania, które w bieżącym 10- 
leciu wzrosło o ponad 50 pro­
cent, a więc wzrastało znacz­
nie szybciej niż wydobycie 
węgla.

W chwili obecnej nie istnie­
ją w zasadzie możliwości dal 
szego przyspieszenia wzrostu 
tempa wydobycia.

W bieżącym 5-leciu na roz­
wój przemysłu węglowego wy­
datkujemy około 185 mld zł, a 
■więc o około 34 mld zł ponad 
założenia planu 5-letniego. 
Środki te wykorzystujemy na 
rozbudowę śląskiego zagłębia 
węglowego, a także na budowę 
nowych kopalń na Lubelszczyż 
nie. Budowa nowych kopalń 
jest jednak przedsięwzięciem 
wezwykle kosztownym i coraz 
droższym. Pozostaje W związ­
ku z tym rozwiązanie drugie, 
tj. oszczędniejsze gospodaro­
wanie węglem.

Poprawa zaopatrzenia kraju 
w węgiel wymaga więc rów­
noległego działania na wielu 
odcinkach naszej gospodarki. 
Chodzi w pierwszym rzędzie o 
przystosowanie energetyki i 
przemysłu do bardziej efektyw 
nego wykorzystania węgla. 
Trzeba jednocześnie rozwijać 
bardziej energooszczędne tech- 
nclogie. Nie bez znaczenia jest 
tutaj poprawa organizacji dys 
trybucji węgla, a takżp lepsze 
wykorzystywanie lokalnych 
nośników energii takich, jak 
większe zużycie węgla brunat­
nego, jak drewno odpadowe. 
E. Gierek wskazał, że potrzeb­
ny jest ponadto postęo na od­
cinku transportu — zbyt wiel­
kie są wciąż zwały węgla, któ­
ry przetrzymywany w ten soo 
sób traci częściowo na warto­
ści.

Zasadniczą sprawą dla wy­
dobycia węgla jest •utrzyma­
nie wysokiego rytmu górniczej 
pracy, z zachowaniem wszyst­
kich warunków prący bezpiecz 
nej. Mimo dużego postępu, pra 
ca górników nadal jest nie­
zwykle ciężka, wymagająca od 
wagi i poświęcenia. Nasza nar- 
tia. władze państwowe, będą 
czynić wszystko, aby trud gór­
niczy był lżejszy i bezoiecz- 
niejszy

Wyjaśniając przyczyny po­
ważnych trudności energetycz­
nych i możliwości ich przezwy­

' W Stanach Zjednoczonych narasta oburzenie
ce tzw. trybunałów islamskich. 
Bani-Sadr podkreślił, że w pro 
cesie szacha mogliby wziąć u- 
dział obserwatorzy z całego 
świata. „Jeśli szach jest wi­
nien to zostanie skazany, jeśli 
nie, to wydamy go znów Sta­
nom Zjednoczonym” — oświad 
czył Bani-Sadr.

Przed Ambasadą amerykań­
ską w Teheranie trwają nie­
kończące się demonstracje fa- 
natycznych grup muzułmań­
skich, domagających się wy- 
mordowatóa zakładników.

Jak poinformował rzecznik 

ciężenia w najbliższych latach. 
I sekretarz KC PZPR stwier­
dził, że rozwój naszej energe­
tyki w bieżącym 10-leciu na­
leżał do szczególnie szybkich. 
W 1970 r. dysponowaliśmy 
13 900 MW, a już w roku 1978 
— moc zainstalowana wzrosła 
do prawie 24 000 MW.

Zapotrzebowanie na energię 
elektryczną, zwłaszcza w dru­
giej połowie lat siedemdziesią­
tych, uległo jednak znacznemu 
przyspieszeniu. W okresie tym 
zaczęto oddawać do użytku sze 
reg nowych inwestycji. Powsta 
ły setki nowych osiedli miesz­
kaniowych, wzbogaciło się wy­
posażenie polskich mieszkań o 
energochłonne urządzenia gos­
podarstwa domowego, wzrosło 
zużycie energii elektrycznej na 
wsi, w gosoodarce komunalnej 
itd. Musiało to wpłynąć na 
większy od planowanego 
wzrost zapotrzebowania na 
energię.

Nie można się jednak zgo­
dzić z występującymi tu i ów­
dzie zarzutami o niedocenianiu 
energetyki w rozwoju kraju. 
Wyjaśniał to rząd na ostatniej 
sesji Sejmu. E. Gierek wskazał 
na opóźnienia w przekazywa­
niu do eksploatacji nowvch 
obiektów energetycznych, któ­
re spowodowały nie oddanie w 
terminie mocy 1200 MW. Z my 
ślą o poprawie sytuacji Biuro 
Polityczne, powiedział I sekre­
tarz KC PZPR powzięło na 
mój wniosek, szereg decyzji 
zwiększających potencjał inwes 
tycyjny energetyki. Podjęto 
także szereg decyzji organiza­
cyjnych usprawniających in­
westycje oraz remonty, ale na 
efekty trzeba jeszcze poczekać.

Energetyka została zobowią­
zana do zgromadzenia niezbęd­
nych . zapasów węgla kamien­
nego i brunatnego oraz oleju 
opałowego na zimę. Wyjątko- 
vzo forsowna praca elektrow­
ni w pierwszym kwartale spo­
wodowała większe od normal­
nego zużycie tych urządzeń. W 
rezultacie remontami trzeba 
było objąć ponad 90 procent 
zainstalowanych mocy. Biuro 
Polityczne zobowiązało inne re 
sorty do udzielenia pomocy 
energetyce. Niestety, potencjał 
remontowy okazał się zbyt sła 
by technicznie i organizacyj­
nie. Stąd też dłuższy jest od 
planowanego okres tych remom 
tów. Do końca października w* 
konano już ponad 90 procent 
planowanych na br. remon­
tów. Było to zadanie napraw- 
dę bardzo trudne i spowodo­
wało wyłączenia energii w mie 
siącach letnich. Mimo tego, co 
już zrobiono, mimo ogromne­
go wysiłku, mimo dalszych 
przedsięwzięć zmierzających 
do usprawniania pracy energe­
tyki nie można nikogo zapew 
nić. że remonty te są na tyle 
solidnie wvkonane, a eksploa­
tacja agregatów prądotwór- 
czych będzie tak dobra, że nie 
będzie wyłączeń. Licząc się z 
trm, rząd został zobowiązany 
do przygotowania takiego pro­
gramu ewentualnych wyłą­
czeń, który powinien zmniej­
szyć straty z tego tytułu.

Ostatnio zakończone zostały 
prace nad długookresowym 
nrogramem rozwoju gospoda-- 
ki paliwowo-enm-gotj c-znej. 
Opiera się on na jak najęci- 

prasowy Białego Domu prezy­
dent Carter polecił ministrowi 
sprawiedliwości usunąć z USA 
wszystkich tych . studentów 
irańskich, którzy nie dysponu­
ją odpowiednimi dokumentami 
zezwalającymi im na pobyt w 
Stanach Zjednoczonych. Urzędy 
imigracyjne otrzymały polece­
nie zweryfikowania statusu 
około 50 000 do 60 000 studen­
tów irańskich przebywających 
w USA.

W USA wydano zakaz de­
monstracji ulicznych zarówno 
popierających, jak i przeciwsta 

niejszym wykorzystaniu włas­
nych surowców w tym zwłasz 
cza węgla kamiennego i węgla 
brunatnego, którego w naszym 
kraju jest bardzo dużo. Prze­
widujemy również rozwój ener 
getyki atomowej, a także w do 
stępnym zakresie — energety­
ki wodnej. Trzeba będzie w 
najbliższej pięciolatce zainsta­
lować takie nowe moce, jakie 
potrzebne będą naszej gospo­
darce. Aby ten wysiłek przy­
niósł oczekiwane rezultaty, nie 
zbędne jest oszczędne gospo­
darowanie energią elektrycz­
ną.

Odpowiadając na inne pyta­
nie, I sekretarz KC PZPR, 
przyznał, że sytuacja w trans­
porcie jest rzeczywiście trudna 
i stanowi — obok trudności 
energetycznych — podstawową 
przeszkodę w rozwoju naszego 
kraju.

Pod względem wielkości prze 
wozów nasza kolej zajmuje 
pierwsze miejsce w Europie, 
przewyższając RFN i Francję 
razem wzięte. Transport samo­
chodowy, pomimo podwojenia 
liczby samochodów ciężaro­
wych w bieżącym 10-leciu. od- 
grvwą wciąż mniejsza role niż 
w innych krajach. Nadrabia­
my w tej dziedzinie zaległości, 
ale postęp przychodzi wolniej 
niż tego oczekujemy. Jeszcze 
mniejszy jest udział żeglugi 
śródlądowe^ w zaspokajaniu 
potrzeb przewozowych gospo­
darki. Dopiero uregulowanie 
Wisły poprawi sytuację na tym 
odcinku. Tnna przyczyna, o 
której trzeba powiedzieć wyni 
ka z faktu, że 70 procent ogól­
nych przewozów kolejowych 
przypada w Polsce na 30 pro­
cent ogólnej długości sieci ko­
lejowej. Właśnie tu, na Śląsku, 
występuje ogromne skoncen­
trowanie przewozów kolejo­
wych.

Długofalowo będziemy pro­
blemy transportu rozwiązywać 
przede wszystkim poprzez in­
westycje. Całe bieżące dziesię­
ciolecie cechuje znaczny wzrost 
nakładów inwestycyjnych na 
rozwój kolei i innych działów 
transportu. Efekty tych prac 
widoczne będą jednak po pew­
nym czas‘e, ale niezależnie od 
tego postęp wymaga równo­
czesnego zmniejszania transnor 
to-chłonności naszej gospodar­
ki.

Co robimy na co dzień? Po 
tegorocznej, bardzo ciężkiej 
zimie — powiedział T sekretarz 
KC PZPR — zwiększyliśmy do 
stawę sprzętu i szyn dla kolei. 
W ostatnich latach przystąpi­
liśmy do gruntownej przebu­
dowy torowisk. Będziemy mu- 
sieli przyspieszyć naprawy ta­
boru kolejowego, wzmóc kon­
trolę nad użytkowaniem ■wago­
nów, których niszczy się zbvt 
wiele, szczególnie przy wyłado 
wywaniu.

Nakłady inwestycyjne na ko 
lej, na jej modernizację w 
przyszłym 5-leciu będą nadal 
wysokie.

Staramy się stosować szero­
ki wachlarz środków, ażeby 
nie dopuścić do pogorszenia 
się sytuacji i doprowadzić do 
poprawy pracy transportu.

W odpowiedzi na wyraźną 
niekiedy opinię, że gospo-dar- 

wdających się żądaniom ekstra­
dycji byłego szacha. W Białym 
Domu nad kwestią zakładników 
bez przerwy obraduje specjalny 
sztab.

Ambasador Egiptu w Stanach 
Zjednoczonych Aszrah Ghor- 
bal, który odwiedził w szpitalu 
byłego monarchę irańskiego 
oświadczył, że szach zaakeepto 
wał ofertę prezydenta Sadata i 
gdy tylko pozwoli mu na to 
■stan zdrowia wyjedzie do Egip 
tu, gdzie zamierza się osiedlić. 
Ghorbal oświadczył, że stan

ka polska została przeinwe- 
stowana i stąd trudności, E. 
Gierek stwierdził, że w bie­
żącym 10-leciu tempo wzro­
stu nakładów inwestycyjnych
było w naszym kraju większe 
niż w poprzednich dekadach, 
a także wyższe niż w innych 
krajach. Dotyczyło to zwła.sz 
cza lat 1971-1975. Jakie były 
tego powody?

Przede wszystkim wystąpi­
ła potrzeba stworzenia około 
2.5 min nowych miejsc pracy 
dla najliczniejszych w okresie 
oowojennym roczników wyżu 
demograficznego Chodziło tak­
że o to. by nowe miejsca pra 
cw reprezentowały wyższy po 
ziom techniczny i technolo­
giczny, by poprawił się stan 
bhp.

Bez rozbudowy i unowocze 
śnienia aparatu produkcyjne­
go nie moglibyśmy rozwiązać 
nroblemu zatrudnienia, a tak­
że nie istniałyby możliwości 
wzrostu produkcji i podniesie 
ni a jej poziomu, a tego wymia 
gał szybko rosnący poziom sto 
oy życiowej społeczeństwa. 
Wymagały tego również po­
trzeby eksportu, bo bez lep­
szych. nowocześniejszych wyro 
bów trudno byłoby mówić o 
zwiększeniu naszego udziału w 
międzynarodowym podziale 
pracy. Wysokie tempo inwe­
stowania było w minionych la 
tach bieżącej dekady podsta­
wowym czynnikiem wzrostu 
dochodu narodowego, wpłynę­
ło na wyraźne przyspieszeni? 
dynamiki rozwoju kraju, da­
ło zauważalny przyrost pro­
dukcji przemysłowej, przyc^y 
niło się do poprawy stopy ży­
ciowej społeczeństwa.

Czy kraj nie został przein- 
westowany? Z punktu widze­
nia zapotrzebowania na inwe 
stycje — nie. Potrzeby nasze­
go narodu dalekie są wciąż od 
zaspokojenia, np. w budow­
nictwie mieszkaniowym, ale 
nie tylko. Wielkie są również 
potrzeby inwestycyjne w dzie 
dżinie rolnictwa, bazy surow­
cowej i w innych dziedzi­
nach.

Istotna jest efektywność in 
westowania. Niestety w tej 
dziedzinie jest jeszcze wiele 
do zrobienia. Zbyt często in­
westorzy nie liczą się z kosz 
tarni inwestycji. Zbyt często 
jeszcze gospodarują rozrzutnie 
środkami państwowymi. Dlate 
go też przystąpiliśmy do zde­
cydowanego przeciwdziałania 
tym zjawiskom.

W końcowej części swego wv 
stąpienia I sekretarz KC PZPR 
podkreślił, że nasza praca, 
nasz wysiłek — jak zawsze — 
był. jest i będzie poświęcony 
rozwiązywaniu wszystkich pro 
blemów społecznych związa­
nych z pracą i życiem naszego 
narodu. Tezy, które są podsta 
wą dyskusji przedziazdowej 
są wymownym tego wyrazem 
— powiedział. Czy w przysz­
łym 5-leciu, niezależnie od te 
go ile zrobimy, a ja wierze że 
zrobimy bardzo dużo, będzie 
nam łatwo, czy nie bodzie już 
trudności? Towarzysze, będą 
trudności. One będą inne ja­
kościowo, będą dotyczyć in­
nych problemów, ale będą.

Wszystko iest w naszych rę 
kach. Naród nasz, który za­
czynał od 25 min w 1945 r., li­
czy dziś prawie 35,5 min. Roz 
wijamy się. Sta jemy sie naro 
dem coraz bardziej kultural­
nym, coraz bardziej zamoż­
nym. Rośnie siła naszego pań 
stwa. Rzecz w tym, żeby nirdv 
nie uważać, że osiągnąwszy cel, 
który sobie stawiamy na naj­
bliższe lata osiągnęliśmy 
już ws?vstko. Mamy wiele do 
zrobienia, będziemy sobie sta 
wiać nowe zadania, rozwiazy 
wać nowe problemy, żeby dos 
konalić r.asze życie i warunki 
naszej nracv, ażebv Polska ro 
słi w sile, a narodowi polskie 
mu żyło się coraz lepiej. (PAP) 

zdrowia szacha jest bardzo po­
ważny. Chory, który przeszedł 
operację trzustki, zaatakowa­
nej przez raka, jest jeszcze bar 
dzo słaby. Stwierdzono u nie­
go ponadto kamicę nerkową i 
w związku z tym przewidziana 
jest kolejna operacja.

W niedzielę odbyła się przed 
Ambasadą Amerykańską w 
Bejrucie demonstracjo studen­
tów irańskich, którzy wdarli się 
następnie na teren misji wzno­
sząc okrzyki na cześć Ćhomei- 
niego i żądając ekstradycji sza­
cha. • Demonstranci zostali 
usunięci przez libańską żandar 
merię i oddziały arabskich sił 
bezpieczeństwa. (PAP)
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Słońce: 7.05—16.08
Na obrzeżach Poznania jeszcze W Galerii Nowej Złotówki kierowców

TEATRY

POLSKI — g, 18, 20 „Rozmowy 
z katem”.

KUMA

KDF MUZA — g.10, 
marzyciel” (radź. b.o.).

„Mały
14, 18

„Andrej Rubłow” (radź. 15 1.).
APOLLO — g. 15. 17, 20 „Ojciec 

Sergiusz” (radź. 15 !.).
BAŁTYK — g. 10, 12 „Sanchez i 

jego dzieci” (meks. 15 1.). g 14, 16 
18, 20 „Racja stanu” tfr 15 l.).

GWIAZDA — g. 10. 12.30. 18. 20.15 
„Ranny z Wilka” (poi. 15 1.). g. 15. 
16.30 „Walkower” (poi. 15 1.).

JAGTELT,ONKA — g. 16 „Prorok, 
złoto i Siedmiozr-odzianie” (rum' 
12 1.), g. 18 „Mroczny przedmiot 
pożądania” (fr.-hiszn. 18 1.).

KOSMOS — g. 17.39. 20 „Gorące 
polowanie” (jan. 15 1.).

MALTa — g. 16 ..Szary okrntnik”

Doprawa warunków socjalno-bytowych
* mieszkańców rejonów peryferyjnych 

Poznania następuje znacznie wolniej niż śród­
mieścia, W niektórych takich rejonach brak 
podstawowych urządzeń Komunalnych oraz 
placówek wychowawczych, opieki zdrow«**gj 
i handlowych.

W ostatnich lalach niektóre osiedla jak Wi- 
niarv, Sołacz i część Junikowa zaliczane po­
przednio dc peryferyjnych przestały nimi być 
dzięki realizacji tam wielorodzinnego budo­
wnictwa mieszkaniowego Wiąże się z tym 
podniesienie standardu życiowego. Wygodniej 
żyje sie także mieszkańcom obrzeży Poznania 
sąsiadujących z osiedlami Rataje, Chartowo 
oraz Winogrady

Trzynaście lat temu dążąc do szybszego usunięcia

nie mogą. Dopiero w 1980 roku zamierza 
przystąpić do budowy hnn tramwajowej 
Trasy Hetmańskiej w kierunku Kranowa.

się 
od

W tym roku r:a budowę i modernizację ulic 
przeznaczono 33 min zł. Za te pieniądze mają
być — odnowione ulice o długości 
łożone dywanik, bitumiczne (13,6 
wionę lampy (70;. W 1930 roku 
zamierza się wvdać — 61 min zł.

16 km,, po- 
km) usta­

na ten cci

Opracowany trzy lata temu program zaopatrze­
nia w wodę mieszkańców terenów peryferyjnych 
nie został całkowicie zrealizowany. Pierwszeństwo
wyposażenia infrastrukturę techniczną osiedli

dysproporcji miedzy śródmieściem osiedlami

(radź. b.o.). g.
za ojczyznę” (radź. 1

MINIATURKA — g. 
ra teściowa” (radź. 
19.45 „Hamlet” cz. I 
15 1).

OSTFDŁE — g. 16

..^ni walczyli

15,.?O „Strasz

i II
g 17 
(radź

PANCF.RNT A K

haiki' 
(rad?

g. 17

Malarstwo
małżonków Tryznów
W Galerii Nowej, działają­

cej pod patronatem Teatru No 
wego, ZW ZSMP w Poznaniu 
i redakcji „Głosu Wielkopol­
skiego” dzisiaj w poniedziałek 
o godz. 19 otwarta zostanie wy 
stawa Marii i Andrzeja Tryz­
nów. Artyści, absolwenci łódź 
kiej uczelni plastycznej (obec­
nie mieszkają w Warszawie 
wystawiali wielokrotnie w 'kra 
ju i za granicą. Należą do czo 
łówki pokolenia artystycznego 
la.t 70-tych. (bran)

na społeczne cele
Przy różnych okazjach swoją 

społeczną postawę akcentuje za­
łoga Oddziału I Osobowego PKS 
w Poznaniu. Raz są to bezintere­
sowne prace przy naprawie tabo­
ru, kiedy indziej — przy porząd­
kowaniu bazy. Czasami też prze­
znacza sie własne złotówki na spo­
łeczne cele. Takie też inicjatywy 
podjęto ostatnio.

Szczególne, bo podyktowane ser­
decznością, jest ufundowanie ksią­
żeczek mieszkaniowych dla pó’- 
sierot — dzieci pracowników od­
działu. Trzy takie książeczki po­
darowano dzieciom najbardziej ta­
kiej pomocy potrzebującym, ale 
'amierza się ufundować następne. 
Kierowcy poznańskiej PKS po­
stanowili też przeznaczyć część 
swoich zarobków z jednego mie­
siąca na kupienie Sztandaru dla 
cddziału. Zamiar ten zostanie 
wkrótce urzeczywistniony, (bop)

,,Jaros’aw
(poi. 12 1.). 

RTALTO

Dąbrowski +
6. 19.30
Dwoje”

17. 19 ..W^sje pułkownika Zo

g 12 „Syrenka i ksiaże” (ra^z.- 
hulg. b n.). g 15.15. 17 39, ’n - Przy-

s. zamkn.,

20 „Lot kukułczym gniazdem

„Dubler” (fr
Zoo (star°) 

i (nowel ul. 
do zmroku.

g. 17,

ręka
Krańcowa od g. 9

spółdzietczyuii a obrzeżami miasta ówczesna Rada 
Narodowa Poznania podjęła uchwałę w sprawie 
rozwoju tych ostatnich. Program — którym obję­
to m. in. Zawadv, Główną, Osiedle Warszawskie, 
Minikowo. Spławse. Szczepankowo, Dębiec, Swier- 
czewo, Ławicę, Zatorze, Fabianów o i Psarskie — 
dotyczył przede wszystkim usprawnienia komuni­
kacji miejskiej, budowy dróg i urządzeń wodo- 
ciągowo-kanalizacyjuych, podłączeń do sieci cie­
płowniczej i gazowej, zwiększenia liczby sklepów 
i obiektów kulturałno-socjatnycb.

Wyniki realizacji tego programu są odczu­
walne przez mieszkańców, ale wiele potrzeb 
nie zostało jes<cze zaspokojonych. Spowodo­
wane to jest m. in. rozwojem właśnie na ob­
rzeżach miasta oudownictwa jednorodzinnego. 
W związku z tym jaskrawiej wvstępują tam 
braki — bo mieszkańców przybywa a w nier- 
wszej kolejności uzbraja się obszary przezna­
czone pod spółdzielcze budownictwo mieszka­
niowe.

Niemal do wszystkich osiedli położonych z 
dala c.d centrum dociera mieiska komunika-

rra^sB®
OYZUHY

STPITALE

tel. 999:

cja. Re.iony te obsługuje 109 
nrocent kursuiacego taboru)
tramwaje w v c h oroc^nt).
wprowadziło n- Fniach nr 59

autobusów (46
i 135 wozów 

Ostatnio WPK 
■' nr 78 zw kie-

runku Ławicy) nowoczesne „Berliety”. W tym 
roku mieszkańcy Dervferii np. więcej liczyć

spółdzielczych zahamowało układanie wodociągów 
w rejonach Szczepankowa, Spławia, Krzesin i Zie- 
lińca. Woda dotarła natomiast ni. in. do Podolan 
i części Janikowa. W przyszłym roku zakończy 
się budowę sieci wodociągowo-kanalizacyjnej w re­
jonie Kopaniny. Wiele daje też pomoc mieszkań­
ców przy budowie sieci wodociągowej i kanaliza­
cyjne].

Omawiając te i inne problemy (obrzeży 
miasta) na piątkowym- posiedzeniu Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej zwrócono uwag^ 
na konieczność koordynowania prac społecz­
nych z założeniami rozwoju miasta. Chodzi o 
to, by to co wykonają mieszkańcy nie trzeba 
byio później przebudowywać. W tym roku w 
czynie społecznym przybędzie 839 m sieci 
wodociągowej, 8 736 m kanalizacyjnej i 5 913 
m gazowej. Najbardziej aktywni w tym dzia­
łaniu są m. in. mieszkańcy Swierczewa i Sta-" 
rołęki.

W minionych latach zwiększyła się także 
na osiedlach peryferyjnych liczba placówek 
handlowych i usługowych. W 1980 roku odda­
ny będzie do użytku nawilon handlowo-usłu­
gowy na Dębcu. do 1931 roku w Minikowie i 
Spławiu. a do 1932 w Smochowicach i na ob­
rzeżu Jeżyc.

Na nowe żłobki i przedszkola trzeba pocze­
kać do następnej pięciolatki. Wcześniej — w 
1980 roku otwartą zostanie przy ul. Opolskiej 
przychodnia lekarska z 30 gabinetami, a na 
Osiedlu Warszawskim przychodnia rejonowa.

(an)

Farmaceuci niezbędni
nie tylko w aptekach

"P armaceuci potrzebni są. wszędzie, gdzie od życia i zdro- 
wia ludzkiego odsuwa się zagrożenia. W szpitalach, ap­

tekach .laboratoriach. Są częścią zespołu, który ma zdrowie 
przywrócić.

Nic więc dziwnego, że kiedy w Poznaniu zaczęto organizo­
wać placówki naukowe przygotowujące kadry medyczne — 
otwarto również placówkę — kształcącą farmaceutów — w 
ramach Uniwersytetu Poznańskiego.

Podczas swej nieprzerwanej (bo również podczas okupa­
cji nie przestano uczyć — powołując takie studia na Tajnym 
Uniwersytecie Ziem Zachodnich) 60-letniej pracy dyplomy 
magistrów farmacji otrzymało okcło 3 800 osób. Wiele, bo 
ponad 250 osób zdobyło kwalifikacje wyższe — stooień dok­
torski. Napisano zaś 1 700 prac naukowych, istotnych dla me­
dycyny, dla przemysłu spożywczego, ochrony środowiska.

Obecnie 18 zakładów tego wydziału objętych jest trzema instytu­
tami: instytutem chemii, leku oraz bioanalizy i badania środowiska. 
Naukowcy pracujący w nich uczestniczą w realizacji badawczych 
programów rządowych i resortowych, wykonywanych dla potrzeb 
gospodarki narodowej. Studenci kształcą się w kilku specjalnościach. 
Przygotowują się do pracy w aptekach. Zdobywają wiedzę i umie­
jętności w analityce farmaceutycznej, klinicznej. Na poznańskiej 
Akademii Medycznej działa jedyny w kraju kierunek zielarski, przy­
gotowujący technologów farmaceutów.

Gdy dodać, że od niedawna studenci uczą się też chronić 
środowisko oraz wykonywać pracę analityków medycznych 
— widać jak szeroki jest zakres studiów farmaceutycznych. 
Z tym wiążą się też różnorodne możliwości podejmowania 
pracy po ukończeniu tego typu studiów. Zawód farmaceuty 
przestał być bowiem związany Gdynie z apteką.

schorowania w

137-995:
Wolności 6, tel. 544-44

Zdrowia

Wojewódzka 
Ratunkowego

kl Młodych 7: lari-” go logia — ul 
Przybyszewskiego 49.

Chełmońskiego 20. Władki ulicz­
ne i zachorowania w mielsrach

la Pogotowi
Poznaniu, ul

Kościuszki 193 teltel. 20-F’-31 
544-44: Swg;
tel. 5*4-44

domu, tel. 66-00-66.
Po^staoje (czwie ra’n doba)- 

Os. Piastowskie 16. tal. 722-24; u!

Nowy szy

7.30, dni świąteczne — całą dobę
dvżurv

ie informe-ti
nrawniczych, przyjmuje skargi, in-

Telefon Zaufania 938, norady
Nawne, tel. 522-5’. o1-;- pla^ń-^-k-

Centralny 
Poznańskie i Słnżjw

Antek!

Od soboly wieczora

Winogrady bez komunikacji tramwajowej

widokowi 
Lu^^ń. nl 
i 130-309.
!»■ formacR

Dąbrowskiego H0'142. Główna 5?
Kórnicka 24. DWżyńskiego 349
Mickiewicza 22. Slnwlań^-ą. Sła-
rołęcka 1, 
Przvjażnl

Głogowska 1O7'1''R 
paw. 141. al. Marcin­

kowskiego 11 (całą dobę).

Pracownicy „Reklamy" wymie­
niają szyld Składnicy Harcerskiej 
?rzy u!. Czerwonej Armii w Po­

znaniu.
Fot. — R. Królak

dnia
o 05 Cz’ ery pory

Goście n;

14.05 dla l<

40 Kącik meiomr 
arna” (ok godz

zagranicv, 15 JO Studio ..Gama 
c. d. (ok. go-’ ’. ’5.45 — Tnf h;

Występ odwołany
Dyrekcja Państwowej Opery im 

St. Moniuszki zawiadamia, że z 
oowodu choroby solistki Krystyny 
Szostek-Radkowej jej gościnny wy 
step 13 listopada br. zostaje od­
wołany. Dyrekcja przeprasza wszy 
stkich zainteresowanych, (na)

Radioknrie' 
ię 25 Ni? ’

d .

naszych estrad. ’9 4 
zyka ludowa. 20 n5
szych

lat 70-tycb. 
pokoleń. 22 
ców, 22 23

i. 29 ul Kone 
20 35 Melodie — 
przeboje trzech

Zmienił kurs
Z powodu złych warunków 

atmosferycznych w Warszawie 
wyładował wczoraj na lotnisku 
w Poznaniu samolot pasażerski 
z Zurichu. (b)

23 Wita Was Polska
mag o m. 3.

9, 10, 11. 12.05. 15, 19, 20. 21. 22.
5,

18.40 Radiowe snotkania. 19 Kon. 
wieczornv. 20 Saldo Panie Dyrek­
torze!. 20.20 Kontranirfiktv — tv-

PROCFW TT: “35 Koncert Vivaldi Magnificat. 22 Zbliże-
23 Pamiętniki synowca Siani

My 79-aud S. 9.40 Tu Radm- 
Moskwa. 10 Widzisz. ja żvje 
opow.. 10.30 Tazz lat 4(M vch. 10 40 
Sprawy rcdzir.no. Micdzynarcd. 
Konk. Młodych Skrzypków — Lu 
blin 1979. U 35 Post en dom. nowo 
czesność — Dorady nraktyczne dla 
kobiet. ’i.45 Muzyka snod strze-

s’awa Au trust a • 
Co słychać na 
zyka.

Wiadomości:
8.30, 11,30, 18.30,

świecie, 23.40

21.30.
6.30, 

23.

Mu-

PROGRAM TTI: 8.05

chy, 12.05 
polskich.
12 55 Piosenki bez słów

komnozvl nrnw 
r muz fran..

ale mało. 13.10 J. "'ess^^et' 
na pustvni z TTI aktu

13 Dcb^e,
Scena 
opery

— „Thais”. 13.36 Ze wsi i o wsi. 
13 51 Konc. Chóru p/d J. Kurezew 
skiego w Poznaniu. 14.10 Więcej, 
lepiej, nowocześniej 14.25 Mu?. 
Haydna 15.20 Popołudnie dziew­
cząt i chłopców. 16 Nowości ta- 
diowego stulecia, 16.19 Szkice o 
muzyce Dolskiej XIX wieku 16 40 
Rewolucja w kraju — w którym 
wybudowano zamek z bajki. 17 Z 
dziejów jazzu Dolskiego. 17.20 No
tatnik kulturalny. 1730
koncert życzeń

18.25 Plebiscyt

18 Polacy laurca- 
korkursów muz.. 

Studia „Gama”,

Zapadnięcie się kanału kąna 
.izacyjnego w pobliżu zbiegu 
ulic Winogrady i Armii Poz­
nań doprowadziło w sobotę i 
niedzielę do unieruchomienia 
komunikacji tramwajowej na 
trasach w kierunku ul. Serb­
skiej i Wilczak. Pod torowis­
kiem orzy ul. Winogrady pow 
stała bowiem duża wyrwa, szy 
ny tramwajowe nie miały o- 

ia, wisiały^w powietrzu.

Kierownictwo WPK skiero­
wało więc począwszy cd godz. 
18.GO w sobotę na te trasy a u 
tobusy. co przyczyniło się do 
częściowego złaTOdzenia trud­
ności ko-munrkaeyjnych, a na 
ul. Winogrady Przystąpili do 
orać, związanych z usuwaniem

Za kierów-
nicą, 3.40 Co kto lubi, 9 Człowiek

dwóch twarzach ode. pow..
9 10 Impresje fertep. E. Garncra,
9 30 Nasz rok 9.45
kameralne B. Bartoka, 10 35 Kier
inasz płyt wytwórni Onus.
3 x M — magazyn. 11.30 Nowe na 
prania zespołu Old Timers. 12.05 
W tonacji Trójki, 13 Powt z roz­
rywki, 13.50 Zielone oczy kota — 
ode. pow., 14 Mistrzowie batuty: 
Kari Rohm, 15.05 Dzień w kolorze 
śliwkowym — śpiewa L. Długosz. 
15.20 W kręgu jazzu. 15.40 Piosen­
ki wspomnienia, 16 Reportaż. 16.20 
Muzykobranic, 16.45 Nasz rok 79- 
ty, 17.05 Muz. poczta UKF. 17 40 
Odkurzone przeboje, 18.10 Polity­
ka dla wszystkich. 13.25 Czas re­
laksu, 19 pow. w wyd. dźwięk. — 
B Dostojewski „Zbrodnia i ka-

usakodzenia pracownicy z Wo 
j e wódzk i ego Pr zedsię bio r st wa 
Wodociągów i Kanalizacji. Jak 
wynika z informacji, uzyska­
nych w t.ym wojewódzkim 
przedsiębiorstwie, prace te 
miały zostać zakończone w nie 
dziele w nocy, a począwszy od 
godz. 4.00 w poniedziałek tram 
waje powinny były kursować 
normalnie.

Wydaje się jednak, że imu- 
wanie awarii trwało zbyt dłu­
go. Należałoby więc w przy­
szłości podejmować w takich 
przypadkach bardziej energie? 
ne wysiłki, aby tak uciążliwe 
dla tysięcy mieszkańców przer 
wy w komunikacji miejskim 
były szybciej likwidowane, (b)

W minioną sobotę pracownicy naukowi Wydziału Farmacji 
poznańskiej Akademii Medycznej, słuchacze tych studiów, 
absolwenci, zaproszeni goście — spotkali się na okolicznoś­
ciowej konferencji gdzie między innymi przypomniano osiąg­
nięcia i dorobek minionych 60 lat. (len)

Wszystko s kantatach i oratoriach
Katedry — Kompozycji i Teorii Muzyki oraz Wokalistyki 

poznańskiej Państwowej Wyższej Szkoły Muzycznej są ir:-
cjatorami i gospodarzami rczpo ę dzisiaj — 1
bm. w siedzibie uczelni — sesji naukowej na temat orato­
rium i kantaty.

Program trzydniowej imprezy obejmuje kilkanaście wykła­
dów, które wygłoszą naukowcy — teoretycy i muzykolodzy 
z różnych ośrodków kraju oraz kurs interpretacyjny, który 
poprowadzi Adela Stolte z NRD. a także koncerty w wyko­
naniu zespołów i solistów — studentów tutejszej PWSM. 
Stworzą cne mini-festiwal twórczości kantatowej J. S. Ba- 

' cha oraz oratoryjnej W. A. Mozarta, na który organizatorzy 
zapraszają także poznańskich melomanów (muzyczne spot­
kania — dzisiaj, jutro i pojutrze o godiz. 19.30 w auli PWSM). 

(wig)

£|d dziesięciu lat działa w 
° Poznaniu Klub Miłośni­

ków Fantastyki Naukowej „Or 
bita”. skupiającv około 250 
członków. zafascynowanych 
fantastyka naukową, sizcze^ól- 
nie z."ś literaturą science fic­
tion. Nie sa osamotnieni. Trzy 
dzieści oddziałów takich klu­
bów w Polsce, z czego w 16 
w Wielkopolsce, skupia 22 000 
osób.

Poznański klub, działający 
przy Osiedlowym Domu Kultu 
ry „Orbita” na Osiedlu Kostno 
nautów jest wiodący wśród 11 
podobnych stowarzyszeń w

ra”, 19 35 Onera tygodnia H.
Rebaud: „Mareuf”. 19 50 Człowiek 
o dwóch twarzach — ode. now„ 
20 60 minut na godzinę. 21 Gale­
ria starych mistrzów... interpre­
tacji. 22.08 C-vzia-riq siedmiu wie­
czorów — Joe Pass. 22.15 Trzy 
kwadranse jazzu — aktualności, 
23 Nowe tomiki no^fyckie — Ev;;i 
Kurynluk, 23.05 Między dniem a 
snem.

Wiadomości: 6.15, 7. 10.30, 12,
15. 17. 19.30. 22

PRÓGRAM IV; 8.10 R.-TV Szko­
ła Średnia dla Pracujących — Je 
zyk polski — sem. III — Kame­
leon — Czechowa. 8.25 R. Strauss 
— „Taniec siedmiu szali” — z dra
matu muzycznego „Salome”. 3.35
Zawody przyszłości — „Fizjolog 
pracy”, 8.50 Graj kapelo. 9 Dla 
kl. I (jęz. polski) „Mały opiekun” 
— słuch., 9.25 R. Schumann: I 
Tiio fortep. d-moll op. 63. 10 Dla
kl. V (historia)
babki’ słuch.. 10.30

pra

przyjaźni, 11 Dla kl. I lic. (j, pol­
ski) „Drogi z Rzymu prowadzą­
ce”, 11.30 Puccini: Sceny g opery 
„Cyganeria”, 12.95 Czas dobrych 
gospodarzy, 12.25 Giełda płvt, 
13 j. francuski, 13.20 Dla kl. I (j. 
polski) „Mały opiekun” — słuch.,

Science fiction ais działanie
wcale nie fikcyjns

zachodnio - północnej części
kraju. „Orbita” organiza-

tor spotkań ze znawcami orzed 
miotu, wydawca Specjalistycz­
nych biuletynów, inicjator im 
prez o ogólnopolskim znacze­
niu zamierza w przysizłym ro 
ku zorganizować m. in. pierw 
szą ogólnopolska wystawę ma­
larstwa. in^irowareao fanta­
styką naukową. Będzie ona

jakby przymiarką do planowa 
nej również w Poznaniu wy 
stawy malarstwa autorów z 
krajów socjalistycznych (ma­
larstwo to hobby wielu radziec 
kich kosmonautów, których 
prace będziemy mieli okazję w 
Poznaniu zobaczyć). W kwiet­
niu przyszłego roku poznańscy 
działacze zorganizują również 
Ogólnopolskie seminarium, do

tyczące głównych nurtów roz 
woju fantastyki naukowej.

Zanim się to stanie, w Klu­
bie Miłośników Fantastyki 
Naukowej trwa codzienna pra 
ca, której rezultatem jest je­
dyna w Polsce biblioteka lite 
ratury fantastyczno-naukowej 
oraz taśmoteka licznych słu­
chowisk, poświeconej tej pro­
blematyce. Niedawno KMFN 
objęty został patronatem Fede 
racji Socjalistycznych Związ­
ków Młodzieży Polskiej, która 
widzi w nim rzecznika popu­
laryzacji książki fantastyczno- 
naukowej i w ogóle czytelnic­
twa. (ask)

13 45 Tu Studio Stereo (osólnop.), 
14 Technikum Rolnicze. 14.15 Tu 
Studio Stereo (ogólnop.), 14.45 
Pilskie ballądv ludowe. 15.05 W 
Jezioranach. 15 40 Książki do któ­
rych wraeamv — „Wysniarze” — 
fr. pow L. Proroka. 16.05 Przed 
pierwszym dzwonkiem — and. dla

TELEWIZJA

PROGRAM 1
12.45 — TTR. RTSS Uprawa roś-

młodych widzów — „Turniej za­
stępowych” (kol.); 16.30 — język 
niemiecki — Kurs podstawowy, 1. 7;
STUDIO BIS. w tym:
17 ..Kapitały Al Capone'

nauczycieli. 16.25 
16A0 z taśmoteki
Fe'Uooxprcss, 17
17.05 
Aud.

Z taśmoteki 
snoł. Wł.

Z taśmoteki

j. niemiecki.
snikera, 16 oO 

Felieton sport...
snikera. 17 15 

Goszczyńskiego, 
Snikera. 17.40

lin (sem. 3) 
wanie zbóż'

,Zbiór i przechowy-
13.25 TTR. Ho-

Aud. dla dzieci. 17.55 Muzyczne 
proDOzyeje poznań. kon. życzeń.

dowla zwierząt (sem. 3) „Użytko­
wanie koni”;15.30 — NURT — Na­
uczanie początkowe — Gry i za­
bawy ogólnorozwojowe; 16 —
Obiektyw: 16.20 — Dziennik; 16.30 
— Dla dzieci: „Zwierzyniec” (kol.);

cz. 1 filmu fab, TV angielskiej; 
13.15 — Gość Studia Bis — Jerzy 
Rybicki, bokser (złoty medalista 
z Montrealu); 18.20 — „Zawód — 
prezenter” —• reportaż z konkursu 
organizowanego przez TP. 18.35 — 
Gość Studia Bis — Wojciech Dy- 
ryłło (jeden z tysiąca responden­
tów OBOP-u): 18.40 — „Muppet

18 25 Kalejdoskop nauki „Afo-
my w kolorze”, 19 Ekonomia na 
co dzień, 19.15 j. rosyjski. 19 30 
.Tam Session (cgólnon.), 20.15 
Salzburger Fcstsniele 1979 — od­
tworzenie poranku Mozartowskie
go z dnia 29. VII. 79 r. (stereo o-
gólnop.), 21.45 Panoram; 
eksperymentalnej. 22.15 
świat współczesny — 
złota XX wieku, 22.35 
TV Szkoła Średnia dla 
cych — J. polski sem. I 
łe wartości literatury 
nia”. 22.50 D. Scarlatti

Nauka

Radiowo-
Pracują-

odrodze- 
- Sonata

Wiadomości: 6.40, 15, 16, 22.55.

16.55 - 
dżiny”

,,Dzień dobry w kręgu ro-
(kol.); 17.25 „10 minut’

— czechosł. film fab. (kol.); 19
Dobranoc (kol.); 19.10
ka; 19.30 Wieczór

Siódem- 
dziennl-

kiem (kol.) 20.15 — Teatr Telewizji: 
— A. Strindberg „Eryk XIV (kol.);
22.25 — Dziennik (kol.); 22.40 — 
„Śledztwo zostało wznowione” pr. 
public. (kol.).

PROGRAM 2
12.35 — Latarnia Czarnoksięska — 

„Wielkie i mała role Tadeusza 
Fijewskiego” (powt.); 14,25 — Stu­
dio Sport — Moskwa 80 ($owt.); 
14.55 — Program wojskowy (powt.); 
15.30 — Nowoczesność w domu i 
zagrodzie (powt., kol.); 16 — Dla

Show” program rozrywkowy;
19.10 — Teleskop; 19.30 — Wieczór 
z dziennikiem (kol.); 20.15 — Gość 
Studia Bis — Elżbieta Kawęczyń­
ska z Redakcji Łączności z Wi-
dzaroi; 20.20 .Potyczki rodzin-
ne” — program rozrywkowy; 21 — 
Gość Studia Bis —Tadeusz Tawor-
ski. dyr. 
„Właś-> ie

Zoo w Płocku; 21.10 
leci kabarecik” —

rcż. Olgi Lipińskiej: 
godziny; 21.45 — Gość 
— Tcruo Metsumoto 
21.50 — „Kapitały Al

23 — Gość Studia Bis

21.35
w
24

Studia Bis 
z Japonii; 

Capone” — 
angielskiej;
— Włodzi-

mierz Grzelak^ dyr. programowy 
TP; 23.10 — „Telerozmowy” — pro­
gram rozryyzkowy (kabaret).

rcdzir.no


.

WYTWÓRCZO - USŁUGOWA SPÓŁDZIELNIA PRACY 
ODDZIAŁ „CZYSTO SC” 

w Poznaniu, ulica Mickiewicza 36

Świadczy usługi dla ludności!
w zakresie:

A CZYSZCZENIA OKIEN,
A SPRZĄTANIA MIESZKAŃ,

CZYSZCZENIA WYKŁADZIN DYWANO­
WYCH i DYWANÓW (w mieszkaniach klientów),

A CZYSZCZENIA i LAKIEROWANIA PARKIETÓW,
A UKŁADANIA WYKŁADZIN PODŁOGOWYCH, 
A TAPETOWANIA MIESZKAŃ (tapety z importu) oraz 
A USZCZELNIANIA OKIEN TAŚMĄ ALUMINIOWĄ.

ZLECENIA telefoniczne i pisemne przyjmują do wykonania, w krótkich terminach, 
niżej wyszczególnione zakłady usługowe
Czyszczenie 

— ZAKŁAD 
— ZAKŁAD 
— ZAKŁAD 
— ZAKŁAD 
— ZAKŁAD

o k i
NR 
NR 
NR 
NR 
NR

7,
10,
11.
15,

ul. Inżynierska 2 — tel. 502-75.
ul. Kolejowa 42 — tel. 654-19.
ul. Dąbrowskiego 97 — tel. 411-265
Os. Przyjaźni 12, klatka F — tel. 200-673.

16, ni. Żupańskiego 3 — tel. 332-732.
Sprzątanie mieszkań:

— ZAKŁAD NR 2, Rynek Łazarski 11 — tel. 631-00.
Pozostałe usługi:

— ZAKŁAD NR 9, ul. Łukaszewicza 34 — tel. 665-238.

Wszelkich informacji dotyczących terminu i wysokości opłat, za zlecone usługi, 
udzielają kierownicy zakładów. 2628-K3

Kierowca potrzebny zaraz 
na ciężarówkę. Tel. 427-64. 

10594g

Malarzy i uczniów zatrud 
nię. R. Szłapka, 62-020 Swa 
rzędz, ul. Okrężna 14 godz.
18—20. 8214g

Malarzy zatrudnię. Marek 
Schonert, Obornicka 39 m

Wpisy na zaoczne (kores 
pondencyjne) kursy kreś­
leń technicznych oraz 
kosztorysowania orzyjmu 
je 1 szczegółowych infor 
macji pisemnych udziela 
.Oświata” 81-139 Kraków 
ul Snasowskiego 8 (prze­
dłużenie ul. SiemtradzKip

Sprzedam silnik sześciocy 
lindrowy marki Perkins. 
Jan Zieleziński. 63-520 Gra 
bów. ul gen. Swierczew-
skiego 10. 1499p

Kiosk gofrowy, czynny w 
miejscowości Skoki sprze­
dam. Marek- Stachowiak. 
Skoki, Topolowa 2. 1469p

26. 9830g

Ślusarza znającego obrób 
kę mechaniczna oraz ślu 
sarza na wtryskarkę na 
dobrych warunkach przyj 
mę. Świerczewskiego ”3 
A. 11674g

Pcsiadam nowoczesny lo­
kal. przyjme chałunnic- 
two. Oferty „Prasa’. 
Grunwaldzka 19 dla U293g

Bony większa ilość ku­
pię. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla U675g

eo) 2169

Język niemiecki — na­
uka. korepetycje, konwr 
sacje udziela student Te 
iefon: 20-09-74 Brzeziński

U6ł9g

f utro z niżmaków okazyj 
nie sprzedam. Telefon: 
780-964. od godz. 16 11470g
Sprzedam komplet opon 
do Mercedesa, tel. 756-24
Kalisz do 15. 11015g

Teleobiektyw 300 mm do 
Praktiki sprzedam, *el. 
20 28-03. 9365g

Szczeliwo
600 mb 
cieuła

> kanalizacyjne
•’ 2 wymienniki

Rotor R
■przedam. Oferty

200/1 /S 
„Pra-

sa”. Grunwaldzka 19 dla 
9363g.

Bibliotekę antyk sprze­
dam Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 9325g.

Komorę chłodniczą skła­
dana sprzedam Poznan - 
Antoninek, ul Radowita 
16 . 9340g

Silnik do ciągnika 4011 w 
częściach. Poznań. Os Ma 
nifestu Lipcowego 14 m.

Dnia 10 listopada 1979 roku zmarł nasz drogi 
kolega i przyjaciel

Czeski ładowacz obornika 
sprzedam Andrzej Walko 
wiak. Malenin koło wit- 
kowa. * 1502p 10

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
9 listopada 1979 roku odeszli od nas na zaw­
sze, śp.

JAN DARECKI
dyrektor Szkoły Podstawowej w Gułtowach. 

Zasłużony działacz ZNP, Odznaczony Złotym 
Krzyżem Zasługi, Honorową Odznaką Za Za­
sługi dla Rozwoju Województwa Poznańskiego, 

Odznaką Zasłużonego Działacza
Ruchu Spółdzielców.

Pogrzeb odbędzie się 13 bm. o godz. 14 z ka­
plicy cmentarnej w Kostrzynie Wlkp.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają:

Dyrekcja Zbiorczej Szkoły Gminnej 
w Kostrzynie Wlkp., 

Rada Zakładowa ZNP. POP, koleżanki i koledzy, 
Komitet Rodzicielski, młodzież.

117’18 g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
10 listopada 1979 roku, zmarł mój najdroższy 
mąż i tatuś

JAN DARECKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 13 bm. o godzi­

nie 14 na cmentarzu w Kostrzynie Wlkp.

Żona z dziećmi

U733g

Dnia 10 listopada 1979 roku zmarła po długiej 
chorobie, opatrzona Sakramentami św., kocha­
na żona, matka, teściowa i babcia

ZOFIA ZEITZ
z domu Padalak

Pogrzeb odbędzie się w środę, 14 bm o g' 
dżinie 10.30 na cmentarzu na Górczynie.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Raszyńska 6/8 m. U738g

4- Dnia 9 listopada 1979 r. zmarła w cierpie- 
* niach, po pracowitym i pełnym poświecenia 
życiu, nasza ukochana mamusia, teściowa i bab­
cia, śp.

GERTRUDA OLSZTYŃSKA
z domu Hoff

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 13 bm. o go­
dzinie 11 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pozostają 
córki, zięciowie i wnuki

Poznań, Szamotuły. 
anasnMKKSBmansaasai

11741g

4- Dnia 10 listopada 1979 roku zakończyła swój 
I pracowity żywot, po długiej chorobie, nasza 
kochana mama, babcia, prababcia, teściowa, 
siostra i ciocia, przeżywszy lat 84, ■ śp.

JOANNA STERN
I voto Organiściak 

z domu Frąckowiak

H Pogrzeb odbędzie się w środę, 
H dżinie 15 z kościoła parafialnego

Pogrążony

14 bm. o go- 
Kórniku.
smutku

syn z rodziną
Kórnik, ul Poznańska 21. U725g

922 Ig

Dwuosiowy roztrząsać? o- 
bornika sprzedam. Broni­
sław Kowalski 74-200 Py­
rzyce. Karniewo 9. 9362g

Prakticę VLC-2 nową 
sprzedam. Małachowskie­
go 6 m. 45 (przy Michała). 

9392g

Segmenty (NRD) sprze­
dam. Poznań, Bogusław-
skiego 10 m. 1. 9343g

Sprzedam sekretere anty­
czną w idealnym stanie. 
Oferty „Prasa”. Grunwal 
dzka 19 dla 9407g.

Fiata I26p odbiór Polmo- 
zbyt sprzedam. Tel 659-72
po godz. 16. U612g

Warszawę górnozaworową 
sprzedam. Osiedle Pias­
towskie 20 m. 78. 11464g

Warszawę combi sprze­
dam. Poznań - Piątkowo, 
ul Kopczyńskiego 10, Sta 
nisław Jędrzejczak. ro 
godz 18. 11487g

WŁADYSŁAWA i JÓZEF 
NIETUPSCY

Pogrzeb odbędzie się dnia 13 bm. o godzi­
nie 15.30 z

córki,

kościoła parafialnego w Kiekrzu.
Pogrążeni w smutku

Synowie, synowe, zięciowie i wnuki

Dnia 9 listopada 1979 roku odszedł od nas na 
zawsze przeżywszy 75 lat, nasz drogi mąż, naj­
droższy tatuś i dziaduś, śp.

STEFAN MIELCAREK
Pogrzeb odbędzie sie dnia 13 bm. o godz. 14 na 

cmentarzu parafialnym przy kościele św. Mar­
cina w Swarzędzu.

Pogrążone w smutku

tona, córka i wnuczki
Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Swarzędz. Kościuszki 5. 11723g

tDnia 9 listopada 1979 r. odeszła od nas na 
zawsze nasza kochana przyjaciółka, siostra, 
ciocia i kuzynka

JANINA LESNICZAK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 13 lis-

topada 1979 r. 
czyńskim.

Prosimy

o godz. 10.30 na cmentarzu gor-

W smutku pogrążone 
przyjaciółka, siostra i rodzina 

o nieskładanie kondolencji.
117275

Dnia 10 listopada 1979 roku zmarła po krótkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., na-
sza najukochańsza mamusia, teściowa, babcia
i prababcia, przeżywszy lat 73, śp.

FRANCISZKA ORLIK
z domu Fabiś

Msza św odprawiona zostanie dnia 14 bm. 
o godz. 14 w kościele Matki Boskiej Częstochow­
skiej w Naramowicach, po czym pogrzeb na 
cmentarzu parafialnym.

W głębokim smutku pogrążona

Umultowo. ul. Pszczelna 10. 11747g

tW dniu 8 listopada 1979 roku zasnęła w Bo­
gu po krótkich i ciężkich cierpieniach, na­
sza najdroższa mamusia, teściowa, babunia 

i prababunia, przeżywszy lat 90, śp.

MARIA GOŁKA
z domu Kruszona

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 15 bm. 
o godz. 11.30 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim żalu pogrążeni

dzieci i rodzina

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Ul. Sczanieckiej 5 11624,

OŚRODEK BADAWCZO - ROZWOJOWY 
POJAZDÓW SZYNOWYCH w POZNANIU

/

przyj mie do pracy zaraz następujących pracowników:
• KONSTRUKTORÓW MECHANIKÓW i ELEKTRYKÓW
0 KREŚLARZY TECHNICZNYCH.

BLIŻSZYCH INFORMACJI UDZIELA I ZGŁOSZENIA PRZYJMUJE

Dział Spraw Osobowych i Szkolenia w godz. od 8 do 12, tel. 32-12-41 
wew. 292 lub 330 — Poznań, ul. Dzierżyńskiego 231/239.

3652-K1

Skodę 1000 MB sprzedam. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 9254g.

Stary samochód kabriolet 
kupię. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla U488g

Fiata 126p sierpień 1979 
rok sprzedam. Poznań 
Międzychodzka 2 m. 2 po
godz. 15. I1353g

Volkswagena 1300 sprze­
dam. Tel. 717-60 po godz
16. U321g

Sprzedam Wartburga 1975. 
Oglądać parking Dworzec
Zachodni. U292g

Ładne mieszkanie 4-poko- 
jowe z wygodami i tele­
fonem w centrum zamie­
nię na dwa mniejsze Ofer 
iy „Prasa”. Grunwaldzka 
19, dla 11467g.

Lokalu na spokojną pra­
cownie najchętniej Jeży­
ce — śródmieście poszu­
kuję. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
11709g.

Konin! M-4 zamienię na 
podobne w Lesznie. Lud­
wik Machowiak. Konin, 
ul. 22 Lipca 23 m. 87.

1501p

Zamienię M-4, 3-pokojowe, 
63 mJ. Rataje na równo­
rzędne lub większe. Tel. 
548-53 po godz. 16. U350g

Poznań! Mieszkanie włas­
nościowe (część willi) 
sprzedam. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 8682g

Wezmę w dzierżawę gos­
podarstwo. Posiadam u- 
prawnienia. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19, dla 
11518g.

Sprzedam segment domu 
110 ms. 90 proc, wykończo 
ny, Swierczewo. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19, 
dla U473g.

Działkę budowlaną pod za 
budowę wolnostojącą łub 
dom bliźniaczy w Pozna­
niu lub okolicy kupię. O- 
ferty „Prasa”. Grunwal­
dzka 19 dla 9062g

Układanie, cyklinowanie, 
lakierowanie parkietów. 
WUSP, Elżanowska, tel. 
20-65-39 w godz. 7—8.

10913g

Cyklinowanie, lakierowa­
nie, układanie parkietów. 
Kantak, tel. 647-95. 9713g

Artykuły motoryzacyjne, 
przewody, wtyczki, trójni 
ki, lampy, kinkiety, par­
kiet. karnisze poleca pa­
wilon. Łukaszewska, Os.
Czecha 5a. 9875g

Sprzedam dom z ogrodem 
600 m*. pomieszczeniem 
gospodarczym, oo kupnie 
mieszkanie 100 m* wolne. 
Właściciel: 63-300 Pleszew, 
ul. Sienkiewicza 24 11352g

Działkę zagospodarowaną 
1000 mi. okolica Pozna­
nia sprzedam. Oferty 
..Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 6831 gpr.

Zgubiono spodnie z ka­
mizelką Proszę o zwrot 
tel. 200-426. 10649gpr

UNIEWAŻNIA się 
KWITA RIUSZ 

poboru należności 
za koszty przejazdu 
karetki pogotowia 

ratunkowego.
seria Ro 

od nr 453901 do 454000 
odstemplowany 

pieczęcią: 
Zespołu

Opieki Zdrowotnej 
w Gnieźnie 

2892-K2

3 listopada — sobota zgu­
biono' zieloną teczkę z 
dzienniczkiem praktyk na 
nazwisko Katarzyna No­
wak. Zwrot za wynagro­
dzeniem. Poplińskieh 11 
m. 13. 11510g

•L Dnia 10 listopada 1979 r. zmarła opatrzona 
I Sakramentami św., nasza najdroższa matka, 
teściowa, babcia i prababcia, przeżywszy lat 80

JOANNA STRZYŻEWSKA
z domu Roszyk

Msza św. odprawiona zostanie w środę, 14 bm. 
o godz. 14.30 w kościele parafialnym w Staro- 
łęce, po czym nastąpi pogrzeb na miejscowym 
cmentarzu.

W smutku pogrążona

tDnia 8 listopada 1979 roku, zmarł po długich
1 ciężkich cierpieniach namaszczony Oleja­

mi św. przeżywszy lat 71 nasz ukochany mąż, 
ojciec, teść, szwagier i dziadziuś

EDMUND SKRZYPCZAK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek 13 bm. 

o godz. 13 na cmentarzu na Miłostowie.

Żona z synami i rodziną

Autobus odjedzle z ul. Pamiątkowej 
o godz 11.50.
Dom żałoby: ul. Dzierżyńskiego 174 m. 13

1164-g

tDnia 8 listopada 1979 roku zakończył swoje 
pracowite życie, namaszczony Olejami św..

przeżywszy lat 71, nasz ukochany 
mąż, ojciec, teść i najwspanialszy

JAN KOZA
emeryt HCP

Pogrzeb odbędzie się w czwartek,

i najdroższy 
dziadek, śp.

dzinie 13 na cmentarzu junikowskim.
15 bm. o go­

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Umińskiego 5 m. 6. 11707g

tW dniu 10 listopada 1979 roku zmarła po dłu­
giej i ciężkiej chorobie, opatrzona Sakra­
mentami św., nasza ukochana mama, teściowa 

i babcia

ANIELA WITKOWSKA
z domu Teisner

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 14 bm. 
o godz. 14.30 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim' smutku pogrążona 
córka z mężem i synem

ansa
Os Jagiellońskie 124 m. 8. U743g

tDnia 9 listopada 1979 r. zasnął w Bogu, nasz 
ukochany mąż, ojciec, brat, szwagier, teść, 
wujek, dziadek i pradziadek, przeżywszy lat 74

WŁADYSŁAW STACHOWIAK
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 15 bm. o go­

dzinie 9.45 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

g Ul. Żurawinowa 10 m. 12. U734g

przetarg?
?C--'-r

KOMITET WOJEWÓDZKI POLSKIEJ ZJED­
NOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ w. Pozna­
niu, ul. Armii Czerwonej 78 — ogłasza na 
dzień 23 listopada 1979 roku:

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na samochód marki „Wołga” Gaz-24 — rok 
prod. 1974, nr silnika 305615, nr podwozia
0200186 cena wywoławcza: 76.000,— zł.

o
Przetarg odbędzie się 23 listopada 1979 roku 
godz. 10 w Izbie Rzemieślniczej, Poznań, ul.

Marchlewskiego 108/112, w sali 22, I piętro.
Samochód oglądać można 21 i 22 listopada 

1979 r. w godzinach od 10 — 14 w garażach 
Urzędu Wojewódzkiego, Poznań, ul. Marii Mag­
daleny 1/3.

Przystępujący do przetargu winien wpłacić 
do kasy komitetu Wojewódzkiego PZPR w Po­
znaniu, ul. Armii Czerwonej 78, wadium w wy­
sokości 10 proc, ceny wywoławczej najpóźniej 
w przeddzień przetargu.

Zastrzegamy sobie prawo unieważnienia prze-
tn^gu bez podania przyczyn. 3692-K1
WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO WO­
DOCIĄGÓW i KANALIZACJI w Poznaniu,
ul. Grobla 15 ogłasza:

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na dowóz beczkowozem wody pitnej z Mo-
siny do wsi Sowinki, gmina 
minie od 1 stycznia 1980 
1980 roku.

Rozliczenie usługi nastąpi w 
wiązujące cenniki.

Mosina, w ter- 
do 31 grudnia

oparciu o obo-

W przetargu udział brać mogą przedsiębior­
stwa państwowe i spółdzielcze.

Oferty prosimy składać w Wydziale Produk­
cji Wody w Mosinie, ul. Czereśniowa 1.

Otwarcie ofert nastąpi 14 dnia po ukazaniu
■uę niniejszego ogłoszenia.

Zastrzega się dowolny wybór oferenta 
względnie unieważnienie przetargu bez poda-
nia przyczyn. 375UK1

tDnia 5 listopada 1979 roku — przeżywszy
79 lat — zmarł, opatrzony Sakramentami 

św., mój najukochańszy mąż, nasz nieodżało­
wanej pamięci ojciec, teść i ukochany dzia­
dek, śp.

ROMUALD COFTA 
powstaniec wielkopolski, 

odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski, wielkopolskim Krzyżem Po-
wstańczym,

Msza św.
dżinie 9 w

odznaką Zasłużonego Działacza 
Ruchu Spółdzielczego.

odbędzie się 14 listopada br. o go- 
kościele parafialnym pod wezwa-

niem św. Jana Kantego przy ul. Grunwaldzkiej.

Pogrzeb odbędzie się dnia 14 listopada hr.
o godz 
znaniu,

Poznań,

13.45 na cmentarzu junikowskim w Po- 
o czym zawiadamiają

;łębokim smutku pogrążeni

żona i dzieci z rodzinami
ul. Grochowska nr 25.

tDnia 9 listopada 1979 roku zmarła po cięż­
kich cierpieniach, nasza kochana żona, ma­
musia, siostra i ciocia, przeżywszy lat 33, śp.

KRYSTYNA MATELA
z domu Wiatr

Msza św. odbędzie się we wtorek. 13 bm. o go­
dzinie 11 w kościele św. Jakuba w Głuszynie, po 
czym odbędzie się pogrzeb.

W smutku pogrążona
U749g

tDnia 9 listopada 1979 roku zmarła w 89 ro­
ku życia, opatrzona Sakramentami św., na­
sza droga, dobra i troskliwa matka, teściowa 

i babcia

JADWIGA MOŚCICKA
z domu Garlicka

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia
12 bm. o godz. 11 na cmentarzu górczyńskim.

Pogrążeni w smutku

syn, synowa i wnuczka

Poznań, ul. Leszczyńska 21. 11724g

J. W dniu 9 listopada 1979 roku zmarła ooa- 
I trzona Sakramentami św., przeżywszy lat 77, 
nasza kochana siostra, szwagierka, ciocia i ku­
zynka, śp.

BRONISŁAWA ŁOZA
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 13 bm. 

dżinie 15 na cmentarzu w Swarzędzu przy 
Poznańskiej.

Jasin — Swarzędz.
Sjjuucjn;

ulicy

W smutku pogrążona

2S
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Dokończenie ze str. 1

zwyciężył jednogłośnie Leszka 
Czarnego.

Wyniki walk finałowych: Pielp- 
siak (Polska) — ciota (Polska) 5:0. 
Titoiu (Rumunia) — Srerlnicki (Pol­
ska) 3:2, Danielak (Polska) — Oga- 
nian (ZSRR) 5:0, Koscdowski (Pol­
ska) — Zieliński (Polska) 5:0, Mun- 
duga (Uganda) — Lesov (Buicaria) 
3:2, Petroni Jevic (Jugosławia) — 
Schwarz (NRD) 3:2. Brvdak (Pol­
ska) — Czarny (PolsVa) 5:0. Te- 
rziew (Bułgaria) — Skaro (Jugo­
sławia) II r. (RSC), Semunyar ja 
(Uganda) — Szpyra (Polska) 4:1, 
Kubis (Polska) — p. Skrzecz (Pol­
ska) walkower dla Kubisa. G. 
Skrzecz (Polska) — Klass (Polska) 
4:1. (PAP)

Tenisiści 24 klubów
wyłonili najlepszych

Wczoraj w Poznaniu rozegrano 
eliminacyjny turniej strefowy w 
tenisie stołowym. Startow-ali za­
wodnicy z 24 klubów (7 woje­
wództw). Z mężczyzn tylko najleo- 
szy kwalifikował się do ogólnopol­
skiego turnieju, który rozegrany 
zostanie 24 i 25 listopada b.r. w 
Wrocławiu, natomiast kobiety ry­
walizowały o dwa miejsca na te 
zawody. Wśród seniorów bardzo 
dobrze spisał sie R. Szudzikowski 
z Sanu Poznań wywalczając w sil­
nej obsadzie pierwszą lokatę, dru­
gi był A. Jakubczak z Stali Stocz­
nia Szczecin, a trzeci M. Bieniarz 
z Pogoni Lembork.

Wśród seniorek zwyciężyła G. 
Zachara z Stali Stocznia Szczecin 
przed G. Krzyżaniak z Warty Go­
rzów i M. Różalską z Spółdzielcy 
Koszalin. (h)

Zawody młodzików 
w akrobatyce sportowej

W Poznaniu odbył się turniej 
klasyfikacyjny młodziczek i 
młodzików w akrobatyce spor­
towej w którym 'tartowały re­
prezentacje z poznańskiego 
AZS AWF, Unii Leszno, MKS 
Wałcz i MKS Wschowa. Z nie­
wiadomych przyczyn nie sta­
wili się zawodnicy MKS Piła

Oto zwycięzcy w poszczególnych 
konkurencjach i klasach: skoki, kia 
sa II chło-ocy — R. Ciesielski (AZS 
AWF) i dziewczęta — B. Ziemba 
(AZS AWF), klasa młodzieżowa 
złota chłoocy — K. Krawenda 
(AZS AWF) i dziewczęta — K 
Wielebska (AZS AWF), klasa mło­
dzieżowa srebrna chłopcy — R 
Mroczek (Unia) i dziewczęta — A 
Berthold (Unia), czwórki klasa II 
— MKS Wschowa i klasa złota — 
AZS AWF, dwójki chłopców — 
MKS Wałcz, dziewczęta — MKS 
Wschowa. W punktacji generalne-’ 
kolejność jest następująca: 1. AZS 
AWF 108 pkt., 2. MKS Wschowa 
95 pkt., 3. Unia Leszno R7 pkt. i 
4. MKS Wałcz 48 pkt. (h)

Lechitki nie sprostały Wiśle
W sobotę i mcd^ielę przed 

własną widownią wystąpiły 
wszystkie zespoły poznańskie 
ekstraklasy koszykarek. Lecho 
wi nie udał się atak na pozycję 
lidera. Poznanianki pokonały 
wprawdzie Hutnika, ale uległy 
Wiśle. Milą niespodziankę spra 
wił AZS wygrywając z wicemi­
strzem Polski — Spójnią. Słabo 
zaprezentowała się Olimpia 
dwukrotnie wysoko ulegając 
drużynom krakowskim. Oto 
sprawozdania z poszczególnych 
spotkań.

LECH — WISŁA 63:75 (35:32)

Pojedynek Lecha z Wisłą — 
dwóch zespołów, które do nie­
dzieli miały tylko jedną poraż­
kę, był najlepszym widowi- 
duem, jakie w tym sezonie oglą 
daliśmy w Poznaniu. Gra była 
szybka, oba zespoły walczyły 
bardzo ambitnie, było też sze-' 
reg udanych akcji z obu stron. 
Przez blisko 30 minut trwała 
wyrównana walka, w której I częściej nawet prowadził Lech. 
Decydujący dla losów meczu 
moment nastąpił między 29 a 
31 minutą. Wtedy to 4 kolejne 
biędy popełniła najbardziej ru 
tynowana zawodniczka pozna- 
nianek Stróżyna. Stracone pił­
ki przejęły wiślaczki, zdobyły 
punkty po szybkich kontrata­
kach i uzyskały przewagę, któ 
rej me dało się już odrobić.

O porażce Lecha zadecydo­
wał przede wszystkim fakt, że 
poznanianki nie mogły wyko­
rzystać swej najsilniejszej bro 
ni — szybkiego ataku. Krako­
wianki bowiem bardzo dobrze 
radziły sobie w walce pod tabli 
cami, zbierały wiele piłek, i 
właśnie one częściej zdobywały 
punkty z szybkich kontr. Wisła 
miała też w swoich szeregach 
więcej indywidualności, z cze­
go przede wszystkim ponad 
przeciętność wybijała się Jawor 
ska i Kaluta.

Punkty dla T.ccha zdobyły: Ką- 
kol 22, Stróżyna 12, Stężycka 9, Le­
wandowska 8, Reut 6, Barańska i 
Lubczyńska po 3. Dla Wisły: Kału 
ta 19, Jaworska 14, Januszkiewicz 
13, Wiązowska 9, Pawlak 6, Iwaniec 
i Kosińska po 5, Biesiekierska 4

LECH — HUTNIK 80:57 
(47:34)

Drużyna gości, która w bie 
żącym sezonie sprawiła już kil 
ka niespodzianek, tym razem 
niewiele mogła zdziałać w me 
czu z dobrze usposobionym Le 
chem. Poznanianki prowadzi­
ły przez całe spotkanie i ich 
końcowy sukces nie był za­
grożony. Krakowianki bardzo 
ambitnie walczyły o jak naj­
korzystniejszy rezultat, ale 
miały wiele kłopotów ze sforso 
waniem szczelnej obrony Le 
cha. Poznanianki lepiej sobie 
radziły pod tablicami, a więk 
szość punktów zdobywały, po 
dobnie jak w poprzednich me 
czach, z szybkich ataków. Ten 
element grv lechitki ona nowa 
łv bardzo dobrze i krakowian 
ki na błyskawiczne kontry rv 
wałek nie mo^ły znaleźć żad­
nej recepty. Szczególnie uwi­

doczniło się to w końcówce 
spotkania.

Punkty dla Lecha zdobyły: Ką 
kol 25, Lubczyńska 24, Stróżyna 
14, Stężycka 11, Lewandowska 4, 
Keut 2, Dla Hutnika: Kuchar­
ska 18, Jędrzejewska i Jaroszewska 
po 8, Doniec i Tomal po 6, Ko­
koszka i Grzelewska po 4, Moraw 
ska 2, Czaja 1.

AZS — SPÓJNIA 70:65 (38:30)

AZS lubi płatać niespodzian 
ki różnego rodzaju. Tym ra­
zem mieliśmy do czynienia z 
przyjemną, bowiem akademicz 

W walce o piłkę ped tablicą po- 
znanianka Haber (w białej ko­

szulce) i Gorzelana.
Fot. — R. Królak

ki pokonały wysoko notowaną 
Spójnię. Mecz stał na bar­
dzo przeciętnym poziomie, ale 
był szalenie emocjonujący. 
Początkowo wydawało się, że 
gdańszczanki rozstrzygną po­
jedynek na swoja korzyść. W 
pierwszych kilkunastu minu­
tach poznanianki grały słabo i 
choć Spójnia też nie mogła 
niczym zaimponować, objęła 
prowadzenie Wystarczyło jed­
nak kilka szybszych akcji i 
celniejszych rzutów akademi- 
czek by okazało się, że wice­
mistrz Polski jest bezradny. 
W ciągu kilku minut AZS ze 
stanu 17:19 doprowadził do wy 
niku 33:20. Ten okres gry 
przesądził o końcowym sukce 
sie ocznanianek.

W drugiej części spotkania 
drużyna gości uparcie dążyła 
do odrobienia strat. Spójnia 
grała jednak bardzo chaotycz 
nie, a wszystkie zawodniczki 
miały niska skuteczność rzutów 
z gry Nic więc dziwnego, że 
akademiczki prezentujące o- 
gromna wolę walki zdołały 
utrzymać do końca korzystny 
rezultat. W bardzo ambitnie 
grającej drużynie gospodarzy 
najlepiej zaprezentowały się 
Haber i Komorowska, choć 
tę ostatnią stać na jeszcze wię 
cej.

Punkty dla AZS zdobyły: Komo 
rowska 19, Haber 14, Ludwiczak, 

Kamińska i Jergen po 10, Siewruk 
7. Dla Spójni: Michalak 17, Kon­
went 11, Gorzelana i Gertchen po 
10, Wojciechowska 8, Wajzer 5, Stan 
kiewicz 4.

OLIMPIA — WISŁA 71:105 
(40:53)

Gwardzistkom nie udało się 
sprawić niespodzianki, lecz 
przez 30 minut starały się one 
prowadzić z renomowanym ry 
walem wyrównaną walkę. 
Zarówno w pierwszej jak i w 
drugiej połowie były momen­
ty, że krakowianki prowadzi­
ły już wysoko, a jednak poz 
nanianki dzięki ambicji i dob 
rej dyspozycji rzutowej Linki 
i Stęsik zdołały tę przewagę 
zmniejszyć do minimum. Wte 
dy jednak wychodziło na jaw, 
jak doświadczonym zespołem 
jest Wisła. Gdy prowadzenie 
było zagrożone, krakowskie za 
wodniczki mobilizowały się, 
przykładnie wykorzystywały 
błędy gwardzistek i zwięk­
szały dystans punktowy do ry 
wałek. Przełomowym momen 
tem meczu była 29 minuta kie 
dy to koszykarki Olimpii do­
prowadziły do stanu 60:62. Od 
tej pory jednak na parkiecie 
istniała tylko jedna drużyna. 
Ostatnie 10 minut gry wiślacz 
ki, głównie dzięki bardzo do­
brej postawie Jaworskiej i 
Kaluty, rozstrzygnęły na swo 
ją' korzyść w stosunku 43:11.

Punkty dla Olimpii zdobyły: 
Linka 22, Stęsik 17, Mańczak 10. 
Woźniak 5, Feldman, Zagórska i 
Olejniczak po 4, Zegrodnik 3, 
Kowalczyk 2. Dla Wisły: Kaluta 
25, Jaworska 23, Januszkiewicz IG, 
Wiązowska 14, Kosińska 10, Paw­
lak 9, Biesiekierska i Iwaniec po 4.

OLIMPIA —
HUTNIK 76:100 (33:56)

Spory zawód sprawiły swym 
sympatykom gwardzistki. Wy­
soką porażkę z Wisłą można 
jeszcze jakoś wytłumaczyć, jed 
nak przegrana z Hutnikiem, a 
zwłaszcza styl, w jakim Olim­
pia uległa rywalkom musi bu­
dzić niepokój. W pierwszej po­
łowie poznanianki grały 
wprost fatalnie. Hutnik wpraw 
dzie miał dobrze zorganizowa­
ną obronę, ale gwardzistki nie­
wiele czyniły by ją skutecznie 
sforsować. Grały statycznie, nie 
celnie rzucały (Linka przed 
przerwą zdobyła tylko 4 punk­
ty), w defensywie popełniały 
zaś duże błędy. Nic więc dziw 
nego, że krakowianki z łatwoś­
cią zdobywały punkty i już po 
20 minutach gry wywalczyły 
przewagę zapewniającą im koń 
cowy sukces. Gwardzistki 
wprawdzie po przerwie zerwa­
ły się do ataku, odrobiły tro­
chę strat, lecz w końcówce znów 
na boisku panował Hutnik.

Punkty dla Olimpii zdobyły: Ze­
grodnik 19, Stęsik i Linka po 15, 
Woźniak 10, Feldman 7, Zagórska 4, 
Olejniczak, Mańczak i Kowalczyk 
po 2. Dla Hutnika: Kucharska 32, 
Jędrzejewska 24, Grzelewska 20, To 
mai 12, Doniec 8, Morawska i Ko­
koszka po 2.

WIESŁAW ŁUCZAK

W VI Rajdzie Wielkiego Października

Reprezentanci CSRS 
bezkonkurencyjni

Zgodnie z oczekiwaniami za­
kończył się VI międzynarodo­
wy samochodowy Rajd Wiel­
kiego Października, organizo­
wany przez Klub Motorowy Wi 
nogrady, TPPR, PZMot i Po­
znańską Spółdzielnię Mieszka­
niową pod patronatem „Gazety 
Zachodniej”. Już po pierwszym 
etapie, którym była nocna jaz­
da po drogach wokół Poznania 
wiadomym było, że zwycięży 
któraś z załóg CSRS. Zawodni­
cy tego kraju od lat należą do 
europejskiej czołówki, co udo­
kumentowali zajęciem na oier- 
wszym etapie 9 miejsc w pierw 
szej dziesiątce sklasyfikowa­

Siatkarki AZS-AWF o krok 
od zwycięstwa nad liderem

Kolejne spotkania siatkarki 
poznańskiego drugoligowego 
AZS-AWF rozegrały we wła­
snej sali z liderem tabeli ŁKS 
Łódź. Obydwa mecze przegra­
ły — pierwszy 2:3 (15:6, 16:14, 
13:15, 7:15, 5:15) i drugi 0:3 
(6:15, 13:15, 12:15). Bardzo emo 
cjonujące było sobotnie spotka 
nie i prawdę mówiąc dużo nie 
brakowało aby zakończyło się 
zasłużonym zresztą zwycięs­
twem poznanianek 3:0. Pier­
wszego seta, bez większych tru 
d noś ci, przy złej grze łodzia­
nek, wygrał AZS-AWF. W dru 
gim secie poznanianki zagrały 
rajlepiej i' nawet przy stanie 
14:14 nie dały sobie odebrać 
zwycięstwa. Również w trze­
cim secie akademiczki grały 
skoncentrowane, widzieliśmy 
grę urozmaiconą i skuteczną, 
nawet obrona blokiem była

Remis w meczach Posnania - Calisia
W kolejnych spotkaniach o 

mistrzostwo II ligi siatkarze 
Posnania w pierwszym meczu 
przegrali z Calisią 1:3 (15:13, 
9:15, 2:15, 2:15), natomiast w 
rewanżu wygrali w tym sa­
mym stosunku (15:2, 15:5, 
10:15, 15:11).

Dwa spotkania i dwa róż­
ne ich oblicza, tak w skrócie 
można by napisać o tym co 
się działo w sobotę i niedzie­
lę na boisku Po sn ani i. Do 
pierwszego pojedynku z Ca- 
lisią podopieczni trenera Rych 
tera przystąpili z chęcią wy­
grania tego spotkania. Cóż z 
tego skoro skończyła się ona 
z chwilą wygrania pierwszego 
seta. Potem było znacznie go 
rzej. W miarę upływu czasu 
inicjatywę przejmowali kali- 
s zanie, którzy dwa ostatnie se 
ty wygrali oddając Posnanii 

nych samochodów. A warto 
przypomnieć, że do rajdu wy­
startowały 132 załogi reprezen 
tujące 6 państw: CSRS, Jugo­
sławię, NRD, Węgry, ZSRR i 
Polskę.

Drugi etap nie przyniósł za­
sadniczych zmian. Ostatecznie 
zwyciężyło małżeństwo Strim- 
ska, przed załogą W. i L. Riha 
kowie oraz L. Rujbrem i W. Ja 
ruskiem (wszyscy CSRS). Naj­
lepsza z polskich załóg P. Lip- 
czyński — K. Lach z Poznania 
uplasowała się na 20 pozycji. 
W punktacji zespołowej zwy­
ciężył AMK Brno przed AZK 
Brno i AMK Praga, (wił) 

atakująca nie mówiąc już o 
nagrywaniu z krótkiej wysta­
wy — prowadziły już 7:5, po­
tem 9:7, 12:9 i 13:11... W tym 
momencie poznanianki jakby 
zapomniały to wszystko co 
przed chwilą prezentowały, roz 
luźniły grę i z łatwością dały 
pokonać się w końcówce trze 
ciego i następnych setach.

Bardzo źle AZS-AWF zaprę 
zentował się w niedzielę, a ru 
tynowany ŁKS wykorzystał 
wszystkie ich błędy. Na przy­
kład w drugim secie akademi­
czki prowadziły już 13:3 i 
przegrały 13:15. a w trzecim 
11:8 i uległy 12:15. Wydaje 
się, że AZS-AWF mógł wy­
grać sobotnie spotkanie i gdy 
by tak się stało, to na pew­
no inny przebiec miałby nie­
dzielny mecz, (h) 

zaledwie cztery punkty. W 
zwycięskim zespole wyróżnić 
można rutynowanego Sikorskie 
go, który w dużym stopniu wpły 
wał na sposób gry kolegów, a 
swoimi skutecznymi atakami 
zdobył wiele punktów.

Mecz rewanżowy był bar­
dziej udany dla Posnanii, aż 
dziw bierze, że tak szybko 
można zmienić swój sposób 
gry. Od początku pierwszego 
seta poznaniacy dyktowali 
przebieg wydarzeń n>a boisku, 
a wyróżniającym się zawodni 
kiem w obu spotkaniach był 
Damski. Dobrze wypadł w 
swoim pierwszym występie no 
zyskany z AZS Wrocław — Ta 
mowicz. Po dłuższej przerwie 
spowodowanej kontuzją wystą 
pił także Porosa, ale w jeno 
grze widać było jeszcze braki 
treningowe, (kar)

Porażki szablistów Warty
Wczoraj w Poznaniu odbył się tur 

niej II rundy Pucharu Polski w sza 
bli. Wystąpiły w nim zespoły Ma- 
rymontu Warszawa, Kolejarza Wroc 
ław i poznańskiej Warty. Zdecydo­
wanie najlepszym zespołem był Ma 
rymont, który pokonał Kolejarza i 
Wartę w Identycznym stosunku 
14:2. Dla poznaniaków walki wy­
grali: Kosiński i Klój. Jako cieka­
wostkę warto podać, że w warszaw­
skiej drużynie wystąpił były świet

ny zawodnik, a dziś znamy architekt 
Wojciech Zabłocki. Walczył on wy 
śmienicie, wygrywając wszystkie 
swoje pojedynki.

W najbardziej zaciętym meczu 
Warta uległa Kolejarzowi 7:9. Punk 
ty dla poznaniaków zdobyli Kosiń­
ski 4, i Klój 3. Warciarze wystąpili 
w tym spotkaniu w osłabionym 
składzie bez Węcławka, który zo­
stał powołany do odbycia służby 
wojskowej, (wił)

GRUPA nPiłka nożna

Awans Posnanii w
Przez trzy dni rozgrywana 

była w poznańskiej „Arenie” 
I runda Pucharu Polski piłka 
rzy ręcznych. Spotkały się w 
niej drużyna pierwszoligowej 
Pogoni oraz drugoligowe zespo 
ły AZS Gorzów i Posnanii. Me 
cze rozgrywane były systemem 
„każdy z każdym”, a startują 
ce ekipy wystąpiły osłabione 
brakiem reprezentantów Pol­
ski; w Pogoni zabrakło Brzo­
zowskiego, a w Posnanii Roz- 
miarka.

Awans do II rundy PP, któ 
ra rozegrana zostanie na pusze

PP szczypiornistów
łomie listopada i'■grudnia wy 
walczyły „siódemki” AZS i 
Posnanii. Największą niespo­
dziankę swoją postawą na 
boisku sprawili gorzowianie. 
Najpierw pokonali Pogoń 25:21 
(11:13), następnie "wygrali z 
Posnanią 33:29 (15:11). W spot­
kaniu Posnanii z Pogonią o- 
siągnięto wynik remisowy 26:26 
(13:13). Poznaniacy swój awans 
do dalszych gier pucharo­

wych zawdzięczają większej 
liczbie rzuconych bramek (55); 
szczecinianie strzelili ich tyl­
ko 47. (kar)

• H LIGA 
GRUPA I

Stilon — Pogoń 1:2
Zagłębie — Olimpia 1:1
Lechia — Włókniarz 2:1
Stoczniowiec — Mo to- Jelcz 0:0
ROW Rybnik — Chemik 1:1
Małapanew — Odra 0:1
Piast — Bałtyk 3:0
Stal Stocznia — Górnik 1:0

1. Bałtyk 13 19: 7 20—10
2. Zagłębie 13 17: 9 17—9
3. Stal Stocznia 13 17: 9 16—11
4. Górnik 13 16:10 13—7
5, Moto-Jelcz 13 15:11 16—10
G. Piast 13 15:11 14—9
7. Lechia 13 15:11 19—16
8. Olimpia 13 15:11 12—10
9. Stoczniowiec 13 13:13 13—10

10 Chemik 13 12:14 11—11
11. Pogoń 13 12:14 14—19
12. Stilon 13 11:15 8—10
12. Małapanew 13 9:17 6—19
14. ROW Rybnik 13 8:18 12—14
15 Odra 13 8:18 8—21
IG. Włókniarz 13 6:20 8—21

KLASA MIĘDZYWOJEWÓDZKA
GRUPA VII

Cracovla — Radom lak Od)
Gwardia — Motor 1:1
Ursus — Hutnik 0:1
Raków — Jastrzębie 2:0
Star — Avia 0:1
Tychy — Concordia 1:2
Stal — Resovia 2:0
Broń — Polonez 2:1

Siatkówka
II LIGA MĘŻCZYZN

GRUPA I

Wlocłavia — AZS W-wa 1:3 i 0:3
Stal Stocznia — Wifama 3:1 i 3:2

Arkonia — Flota 2:0
Wełna — Warta 1:0
Dąb — Mieszko 1:0
Admira-Teletra — Świt 3:0
Błękitni — Pogoń II 2:1
Stoczniowiec — Polonia 3:2

1. Arkonia 11 17: 7 18—8
2. Polonia 12 17: 7 16—8
3. Stoczniowiec 11 13: 9 25—14
4. Pogoń 11 12:10 15—11
5. Mieszko 11 12:10 11—13
6. Dąb 10 11: 9 12—13
7. Celuloza 11 11:11 11—13
8. Błękitni 11 10:12 13—13
9. Admira-Teletra 10 9:11 9—10

10. Warta 11 8:14 14—17
11. Flota 11 8:14 6—9
12. Wełna 11 7:15 13—22
13. Świt 11 7:15 8—20

Koszykówka
I LIGA KOBIET

Lech — Hutnik 80:57
Lech — Wisła 
Olimpia — Wisła 
Olimpia — Hutnik 
Stal — ŁKS 
Stal — Włókniarz 
AZS Katowice —

63:75 
71:105 
76:100

53:62
52:50

Włókniarz 65:68
AZS Katowice — ŁKS 50:61
AZS Poznań — Spójnia 70:65
1. ŁKS 8 13 598—520
2. Wisła 7 13 512—453
3. Lech 7 12 532—444
4. Hutnik 7 12 475—4 GO
5. Spójnia 7 11 492—453
6. Włókniarz 8 11 475—488
7. Stal 7 10 4-17—482
8. ĄZS Poznań 7 9 430—4'3
9. Olimpia 7 9 489—699

10. AZS Katowice 7 8 409—492

II LIGA KOBIET 
GRUPA I

Posnania — Calisia 
Chemik — Narew 
Stoczniowiec — Gwardia

1:3
3:0
3:0

i 3:1
i 0:3
i 3:1

1. AZS W-wa 8 7 22—7
2. Stal Stocznia 8 7 22—13
3. Stoczniowiec 8 5 19—12
4. Calisia 8 5 19—14
5. Wifama 8 4 17—16
6. Gwardia 8 4 16—18
7. Włocląyia 8 3 13—18
8. Posnania • 8 2 13—20
9. Narew 8 2 10—20

10. Chemik 8 1 8—21

AZS-AWF Poznań — ŁKS 2:3 i 0:3
Budowlani — Sarinata 3:2 i 2:3
Polonez — Ogniwo 3:0 i 3:0 
ChKS Łódź — Gedania 3:1 i 3:0 
AZS Białystok — Warmia 3:2 i 2:3

1. ŁKS 8 8 24—7
2. Warmia 8 5 19—12
3. Budowlani 8 5 20—14
4. ChKS Łódź 8 5 17—12
5. Sarmata 8 5 18—14
6. AZS-AWF P-ń 8 4 15—17
7. Polonez 8 3 13—16
8. Gedania 8 3 17—17
9. AZS Białystok 8 2 12—20

10. Ogniwo • 0 4—24


